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Miliard dolarów obrotu
Podsekretarz stanu dla spraw  

handlu zagranicznego Ludw ik  
Grossłeld udzielił przedstawicie
lowi SAP wywiadu, w którym  
oświadczył m. in.:

W  obecnych w arunkach gospodar
czych i społecznych głównym zało
żeniem handlu zagranicznego jest za
opatrzenie k ra ju  w niezbędne arty 
kuły konsum cyjne, surow ce i urzą
dzenia inw estycyjne. Plan eksporto
wy zmierza do znalezienia środków, 
um ożliw ających najpełniejsze wyko
nanie  tydh zadań.

Potrzeby gaspodairiki narodow ej w y
m agały w  pierwszym  półroczu br. po 
w ażnego im portu zboża, k tóry  został 
dokonany dzięki zakupom kredyto
w ym  w Związku Radzieckim ,i w sku
tek dostaw  zboża i kukurydzy z Ju 
gosławii, Rumunii i W ęgier. Dostawy 
te  spraw iły, iż na przednów ku maga
zyny nasze są  pełne zboża.

Drugim zadaniem  w  dziedzinie żyw 
nościowej by ł im port tłuszczów. O- 
trzym ujem y je, poza zakupam i woi- 
nodewizowymi, z Norwegii i Danii. 
N a podstaw ie rozległej umowy han 
dlow ej ze Związkiem Radzieckim, o- 
trzym ujem y poważne ilości surow 
ców, w  szczególności baw ełny i rud, 
a um ow a ze Szwecją zapewniła nam 
dostaw y brakującej ilości rud. Po
nadto im portujem y p iry ty  z N orw e
gii. wełnię i inne surow ce z W ielkiej 
Brytanii, a w  m niejszej ilości m etale 
nieżelazne z W ęgier, Jugosław ii, 
W łoch i innych pań&tw. Produkty 
naftowe otrzym ujem y ze Związku 
Radzieckiego, Rumunii, W ęgier, a  
benzynę syntetyczną z radzieckiej 
strefy  okupacyjnej w  Niemcziedh.

Po raz pierw szy dokonaliśm y w  ro
k u  bieżącym poważnego im portu o- 
buwia z Czechosłowacji. Umożliwiło 
to zaopatrzenie ludności w  obuwie 
i spowodowało pew ną zniżkę cen 
rynkow ych na ten artykuł. Surow
cem, k tó ry  sprowadzać m usim y p ra
w ie wyłącznie za w olne dewizy, jest 
skóra. Braki je j jednak na  polskim 
rynku maleją.

Zaopatrzenie przem ysłu w  niezbęd
n e  dla produkcji urządzenia rozwija 
cię zgodni© z planem.

Jeśli chodzi o  plasow anie zamó
w ień inw estycyjnych za granicą, to 
w  minionym półroczu w ykorzystaliś
m y w  znacznej mierze, is tn iejące na 
zasadzie umów, możliwości w  Szwe
cji, Turcji, Holandii, w e W łoszech, 
Czechosłowacji i Anglii.

W ielka umowa inw estycyjna ze 
Związkiem Radzieckim znajduje się 
oczywiście dopiero w  stadium  w stęp
nym.

W iększe, niż w roku ubiegłym 
nadw yżki eksportow e, zarówno w ę
gla, jak  i artykułów  przem ysłowych, 
umożliwiły nam  podniesienie w arto
ści eksportu, przy czym  w znowiliśmy 
już nasz tradycyjny eksport tow arów  
rolniiiczo-spożywiczydh.

O pierając się na  wymianie pierw 
szego półrocza i uw zględniając plan 
im portu i eksportu  drugi ego półro
cza, można niema] z pew nością prze
widzieć, że w artość naszych m iędzy
narodow ych obrotów  handlow ych w 
roku 1948 przekroczy 1 m iliard dola
rów, podczas gdy w  1947 roku osią
gnęliśmy 547 m ilionów dolarów.

Należy pam iętać, iż obecnym  na- 
Bzym eksportem pokryw am y także 
zaliczki i przedpłaty na różne arty- 
ku .y  inw estycyjne, których term iny 
dostaw  są  późniejsze i k tó re  sprow a
dzimy dopiero w latach następnych.

Przed pa fu  dniami zawarliśm y no
wą umowę handlow ą z Finlandią, 
rozszerzając obro ty  na 1948 rok i u- 
staia jąc listy  tow arow e na 1949 r. 
N iezależnie od  tego, pow ażne ilości 
węgla sprzedajem y za w olne dewizy.

W  W iedniu dobiegają końca roko
wania z A ustrią, k tó re  także praw do
podobnie rozszerzą zakres dotychcza
sowych obrotów. Bawiąca w  A nkarze 
delegacja polska ma za zadanie na
wiązać stosunki handlow e z T urcją i 
zapewnić Polsce dostaw y szeregu su 
rowców z tego kraju.

Uzupełniając istn iejącą umowę han 
dlową z Danią, zapewniliśm y ostatnio 
sprowadzenie do Polski 10.000 koni. 
k tóre powinny już w czasie jesien
nych robót pracow ać w/  polu.

P rz y s z li z d o b y w c y  p rz e s tw o rz y
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Nasi m odelarze przygotow ują się do 
m ających się odbyć  w  sierpniu br. 
w  Raton Bray w Anglii m istrzostw  
świata. W zw iązku z tym  w  Katowi
cach zorganizowano XIII Ogólnopol
skie Zaw ody M odeli Latających. 
W śród biorących w  nich udział 150 
modelarzy polskich i 6 czeskich  — 
odznaczyli się delegaci okręgu rze
szowskiego Ligi Lotniczej, którzy  
zdobyli dwa pierwsze m iejsca w  eli
minacji amatorów  j pierwsze  — 
w eliminacji modeli specjalnych. Na 
zdjęciach w idzim y: z lewe; — modele 
szybow ców  biorących udział w za
wodach, z prawej u góry — naj
mniejszy motorek spalinow y świata, 
ofiarowany Polakom przez ekipę cze
ską, u dołu — start wspaniałego mo

delu szybow ca

W ł a d y s ł a w  f S ł a c h u t
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Sprawy wsi

P r z y s p ie s z a m y  p o s tę p  c y w i l i z a c y j n y

W Dzienniku Ustaw R. P. n r I 
22 z  dn ia  26 kw ietnia br. 

opublikow ana została u- 
staw a z dnia 24 lutego 
1948 r, o państw ow ym  
plami© inw estycyjnym  na

rok bieżący.
K redyty na  inw estycje państw ow e 

uchw alone zesłały  w  wysokości 
193,775.438 tysięcy zł! N a tę bardzo 
pow ażną w  naszych stosunkach sumę 
sk ładają  się m. in.: 67 m iliardów zł na 
odbudowę i rozbudowę pmzemysłu, 41' 
m iliardów zł na odbudowę m iast i wei, 
w  czym na odbudow ę W arszaw y 10 
m iliardów źł, wreszcie około . 34 m iliar
dów  zł na urządzenia kom unikacyjne, 
budowę dróg i mostów.

T aka a n ie  inna bierairdhia iinwesty- 
cyj państw ow ych ze wzglądu rua ich 
zmaczanie ogółnopańsitwow© nie może 
podlegać żadnej, dyskusji.

O  ile  chodlzd o wieś, to nasz p lan  in
w estycy jny  zaw iera w iele pow ażnych 
cyfrowo pozycji, dotyczących bezpo
średnio ozy pośrednio naijżywortimeij- 
szyoh interesów  wsi, i  to n ie tylko w 
działach specjalnych, jak  M inister
stwo Rolnictwa i Reform Rolnych, lecz 
także w  działach odnoszących 6dę w 
pierwszym  rzędizie do innych resortów  
państwow ych.

K redyty na inw estycje w cszęści do
tyczącej M inisterstw a Rolnictwa i Re
form Rolnych w yrażają  się cyfrą 
75.431 m ilionów zł i s to ją  na  czw ar
tym  m iejscu w  kolejności w ydatków  
planem  objętych. Praw ie 13 m iliardów 
zł przeznacza n a  te cele Skarb Pań
stw a (kredyt skarbow y i bankow y) a 
tylko n iepełne 3 m iliardy zł m ają  
w płynąć z tzw. środków  w łasnych mi
nisterstw a, uzyskiw anych z kieszeni 
chłopskich. Już  ten  bezw zględnie ko
rzystny dla wsi stosunek kredytów  ma 
inw estycje rolnicze św iadczy najlepiej 
o rzeczow ym  stosunku do zagadnień 
w iejsk ich  ze strony twórców naszego  
planu inw estycyjnego.

Przechodząc do szczegółów, w śród 
w ydatków  inw estycyjnych M inister
stw a Rolnictwa i Reform Rolnych na
leży w yróżnić dw ie najbardziej in tere
sujące wieś pozycje. Mam na m yśli 
kw otę 7.336 milionów zł, przeznaczo
ną na likw idację odłogów  i nieużyt
ków oraz praw ie 2 m iliardy zł na m e
lioracje rolnicze.

Ze znaczenia tych pozycji ten tyliko 
może zdać sobie sprawę, kto własnym i 
oczami miał sposobność oglądać rozle
gle przestrzeni© naszych ugorów, 
wydm piaszczystych, mokradeł, torfo
w isk i innych nieużytków, ogranicza
jących  w znacznym stopniu stopę ży_ 
ciową chłopa i naszą sam ow ystarczab 
raość gospodarczą. D latego należy z u- 
znamiem podkreślić fakt, że rząd prze
znacza tak  poważne sum y na ilościo
w ą i jakościow ą popraw ę chłopskich 
w arsztatów  pracy.

N iezależnie od inw estycji w  resorcie I 
rolnictwa, in teresy  w si zostały  nadto 
uw zględnione w części p lanu inw esty
cyjnego, dotyczącej M inisterstw a O d
budowy. w dzdaile zatytułow anym  
„Odbudowa wsi". Chodzi tu  o poważ
ną  kwiotę około 6 m iliardów  zł na od
budowę zagród w iejskich i szkół po
w szechnych na  wsi.

W szystkim  wiadomo, ił© wiosek, 
zwłaszcza w tzw. pasach przyfronto
w ych, zostało w  czasie ostatniej w oj
n y  zrów nanych z ziemią. M ieszkańcy 
tydh wsi, o  ile  już zdążyli pobudować 
stodoły na zboże i sta jn ie  na  sw ój ży
w y dobytek, sam i — żywy inw entarz 
ludzki! — przew ażnie m ieszkają jesz
cze do dziś dnia w  nieodpowiednich 
lepiankach, szopach czy piwnicach. 
Zdajem y sobie dalej spraw ę, z jakimi 
trudnościam i mieszkaniowymi walczą 
usam odzielnieni gospodarczo dawni 
fomaile i służba folwarczna, użytkując 
w spólnie znienawidzone cziwoTaki, lub 
korzystając z  niewdzięcznej gościtny u 
bogatszych gospodarzy.

Publiczną tajem nicą jest nadto fatal
ny  stan budynków  szkolnych na wsi. 
W iele drew nianych 6zkółek w iejskich 
chyli sdę ku  upadkowi, w iele szkół 
gnieździ się gościnnie w  obszerniej
szych izdebkach chłopskich, w iele 
w reszcie budynków  szkolnych w  cz a- 
ei© działań w ojennych zostało obróco
nych w  perzynę i do dlziś niie może 
dźwignąć sdę z gruzów. Równocześnie 
d la  umożliw ienia dziecku chłopskiemu 
równego stawtu z  dzieckiem z miasta, 
rozbudow uje się na w si szkolnictwo 
powszechne, czemu, prócz braku kadr 
nauczycielskich, stoi n a  przeszkodzie 
brak  w ystarczających do rozszerzone
go nauczania pomieszczeń.

W  tych  okolicznościach kredy ty  na 
odbudowę wsi i budownictwo szkolne 
na wisi w ydają się raczej nie w ystar
czające i w ieś sam a musi zwiększyć 
sw oje świadczenia n a  te  cele.

Dalsze z kolei in teresujące wieś po
zycje  p lanu inw estycyjnego zaw arte 
są w  części dotyczącej M inisterstwa 
K om unikacji Mam tu na  m yśli sum ę 
praw ie 6 m iliardów zł na budowę 
względnie przebudowę dróg kołow ych 
i  m ostów oraz ponad 3 m iliardy zł na 
regulację naszych dróg wodnych. Su
m y te pozwolą na gruntowną napraw ę 
naszych z roku n a  rok niszczejących 
szos i gościńców, na budowę now ych 
dróg o tw ardej nawierzchni i odbudo
w ę zniszczonych w skutek działań wo
jennych mostów. Może w reszcie pol
skie drogi" przestaną być przedmiotem  
szyderstw a swoich i obcych, a dygni
tarz w ojew ódzki czy pow iatow y  służ
bową limuzyną naw et w jesieni po
trafi zajechać na polską wieś!

N ieobojętną dla chłopa je s t . rów
nież sprawa budowy nowych dróg wo

dnych, regulacji naszych rozbryka
nych w iosną i n a  jesieni górskich rzek 
i potoków  (rai© zapomnijm y przy tym
0 wciąż ni© uregulow anej Wiśle!), a 
w reszcie spraw a budow y kanałów , łą
czących system y naszych wód i umoż
liw iających tańszą kom unikację śród
lądową.

Z innych części p lanu inw estycyjne
go interesują  jeszcze w ieś i chłopa, 
w  szczególności naszego osadnika zza 
Bugu, k redy ty  na pomoc dla ludności 
w iejskiej na  Ziemiach O dzyskanych 
w wysokości praw ie 3 miliardów zł. 
Potrzeba, a raczej konieczność tych 
kredytów, ni© wym aga bliższego uza
sadnienia. Urządzając 6ię odpowiednio 
na Ziemiach O dzyskanych nie tylko 
stw arzam y lepsze wammiki przesiedlo
nem u tam  chłopu, . al© równocześnie 
w ytrącam y broń z ręki wrogiej nam 
propagandzie niem ieckiej i anglosa
skiej.

N ależy podkreślić, że nasz plan in
w estycyjny przew iduje w poszczegól
nych. . częściach potoażniejsze niż do
tąd  kw oty na ośw iatę powszechną na 
wsi, na biblioteki pow szechne (Choć 
do pełnej realizacji u staw y bibliotecz
nej daleka jeszcze droga), na budow
nictwo ośrodków zdrowia i szpitali na 
wsi, na opiekę powszechną i służbę 
w eterynary jną  w  ośrodkach wiejskich. 
Można więc przyjąć, że i na tym , za
niedbanym  w  okresie m iędzyw ojen
nym  odcinku, ruszam y powoli naprzód
1 już niedługo n ie  pozwolimy chłopu 
n a  przedwczesną śmierć z powodu na
głych boleści w  brzuchu (skręt kiisziek, 
zapalenie w yrostka robaczkowego), na 
szerzenie się chorób w enerycznych na 
wsi, w reszcie na zdychanie chłop
skiego inw entarza żywego (coroczny 
pom ór św iń w  leoie).

W ielkie znaczenie dla ku ltu ry  wsi 
m a nadto przew idyw ana rozbudowa 
urządzeń elektryfikacyjnych i radiofo
nicznych na  wsi.

N asz plan inw estycyjny przew iduje 
również dość poważne kw oty  (około 
1 miliarda zł) na rozbudowę spół
dzielni „Samopomocy Chłopskiej". 
K redyty te  pójdą na zagospodarowa
nie resztów ek oraz na  rozwój przem y
słu  przetwórczego na  wsi.

Są to sprawy  o w ielkim  znaczeniu  
dla przyszłości wsi, gdyż rozwój prze
m ysłów przetwórczych nde tylko po
ciągnie za sobą zlikwidowani© już dziś 
w ystępującego na przeludnionej wsi 
zjaw iska bezrobocia, lecz także przy
śpieszy postęp cyw ilizacyjny wsi i 
podniesie wciąż jeszcze niską stopę 
życiową mas chłopskich.

Polak członkiem Instytutu Francji

Akademia N auk w Paryżu w ybrała 
na swego czlonka.

korespondenta 
profesora U niw er
sytetu  W arszaw 
skiego, W acława 
Sierpińskiego. Pa
ryska Akademia 
N auk stanowi 
część t. zw. Insty
tu tu  Francji. Prof 
Sierpiński jes. 
pierwszym uczo
nym polskim, powołanym do tej Aka
demii od czasu pierwszej w ojny św ia
towej.

Mieszkania itą Śląsku...

Do końca bieżącego miesiąca prze
m ysł węglowy odda do użytku gór
ników ogółem 1.033 nowe miesz
kania  w domach jednorodzinnych, 
prefabrykow anych, typu fińskiego i 
w blokach murowanych. Do jesieni 
roku bieżącego ukończona będzie bu
dowa dalszej partii m ieszkań górni
czych, obejm ująca: 200 domków w 
Szombierkach koło Bytomia, 200 dom
ków w Białszowicach, 200 — w M ie- 
chowicach i 100 w Knurowie.

...i mieszkania nad morzem

N a kolonii Gdańskiej Spółdzielni 
M ieszkaniowej w G dańsku-Siedlieach 
odbyła się uroczystość w ręczenia 
kluczy od nowoodbudowanych mie
szkań 30 członkom Spółdzielni. Uro
czystością tą  Gdańska Spółdzielnia 
M ieszkaniowa zakończyła rok  swej 
pracy, podczas którego oddała do 
dyspozycji sw oich członków przeszło 
600 mieszkań.

•
K łopoty Schumana

Prem ier Schuman ma nie lada kło
pot: .Francuskie Zgromadzenie N a

rodowe przyjęło 
wniosek posłów  
socjalistycznych o 
redukcji w ydat
ków w ojskow ych 
przeciw głosom  
partii Schumana 

_  . _  — MR.P. W  ten
Afr. ^  ^  sposób posłow ie

fc socjalistyczni w y-
pełnili zalecenie 
kongresu sw ej par

tii. Ale ten  sam kongres zalecił im... 
pozostanie w  rządzie Schumana. Jak  
z tego w ybrnie prem ier i  socjaliści 
francuscy na razie nie wiadomo.

Po „loterid wyborczej" „loteria
m ieszkaniowa11

Rząd w łoski uchw alił dw a now e 
dekrety przedstaw ione przez m inistra 
p racy Fanfani'ego. Pierwszy dekret 
pow ołuje do życia pew nego rodzaju 
„loterię mieszkaniową", na  zasadizie 
której robotnicy i urzędnicy w drodze 
losowania pow inni otrzymać mieszka
nia. Loteria ta  będzie się opierać na 
funduszach przede w szystkim  robotni
ków i urzędników, którzy  na ten  cel 
będą musieli oddać 60°/o jednom iesię
cznej pensji.

Drugi dekret postanawia, że przed
siębiorstw a, liczące ponad 1.000 osób, 
moga zwolnić z p racy n a  raz 100 ro
botników. Przedsiębiorstw a m niejsze 
n ie zostały ograniczone co do ilości 
zw alnianych robotników. A w e W ło
szech jest już 2 mil. 300 tys, bezro
botnych...

Fraszka aktualna 

Podsłuchane
— Gazet nigdy nie czytam, —
M ówił — czasu mi szkoda!
Artykuły tam nudne,
Statystyki i woda.

N ie trafiło się nigdy.
By uw agę mą przy kuł 
Jakiś dla mnie ciekawy,
Odpowiedni artykuł!

Aż ktoś. słysząc te brednie,
W rzasnął, jakby w ściekł się.-
— Artykuły dla panałl
Eąl Lecz —  w  Karnym KodekslaiU
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W Z W I Ą Z K U  
R A D Z I E C K I M

WZROST PRODUKCJI BENZY
NY W ZSRR. P rzem ysł naftow y 
w schodnich obszarów  ZSRR w yko
n a ł p lan  półroczny ze znaczną nad 
w yżką. W porów nan iu  z tym  sam ym  
okresem  roku  ubiegłego w ydobycie 
ro p y  naftow ej zw iększyło się  o 28°/o. 
P rodukcja  benzyny w zrosła o 41%, 
produkcja  paliw a do m otorów  spali
now ych — o 130%, innych p rzetw o
rów  — o 87<Vtt.

ELEKTRYFIKACJA WSI W Z. S. 
R. R. Tem po e lek try fikacji wsi w 
ZSRR w  ciągu ostatn ich  trzech  la t 
w zrosło dziesięciokrotnie w porów 
n an iu  z rokiem  1940. W okresie  po
w ojennym  szczególnie w ielki nacisk 
k ładzie się na budow ę na  wsi e lek 
tro w n i w odnych. W ciągu pięciu 
m iesięcy rb. zbudow ano i u rucho
m iono na wsi około 760 elek trow ni 
w odnych oraz całkow icie ze lek try 
fikow ano 208 stac ji m aszynow o- 
trak to row ych  i 1.378 kołchozów. Do 
końca b r. w  sam ym  tylko obw odzie 
m oskiew skim  zelektryfikow anych  
zostanie 1.780 kołchozów. O statn io  
skonstruow ane zostały m otory  e lek 
tryczne now ego typu  0 mocy 50 kw 
poruszane w ia trem . Po przejściu o- 
k resu  p rób  m oto ry  znajdą zastoso
w an ie  w  e lek try fikac ji wsi.

LOTNICTWO NA USŁUGACH  
GEOLOGII. P ro feso r Jakow lew . k ie
row n ik  naukow y cen tra ln e j kazach
sk ie j ekspedycji aerogeologicznej o- 
św iadczył na konferencji geologicz
n e j w  M oskwie, że w ciągu osta tn ich  
dw u  la t zbadano przy pom ocy lot
n ic tw a olbrzym i obszar ponad 
200000 km  kw. G dyby się p rzy  b a 
daniach tych  obszarów  ograniczono 
do stosow ania daw nych m etod, bez 
uciekania  się do pomocy lo tn ictw a, 
m usiano  by  przeznaczyć na to n a j
m niej 15 lat. W ykształcono w dzie
dzinie geologii w ielu lotników , k tó 
rzy  dzięki tem u udzielili uczonym 
niezw ykle w ydatnej pomocy.

200 LAT SŁUŻBY NAUCE. P re 
zydium  A kadem ii N auk  postanow i
ło  uczcić 200 rocznicę pow stan ia  
pierw szego labo ra to rium  chem iczne
go w  R osji. Zostało ono założone w 
r. 1748 przez w ybitnego  uczonego, 
M ichała Łomonosow a,

Chem icy radzieccy wzbogacili 
nau k ę  szeregiem  now ych odkryć. 
Sam  in s ty tu t chem ii organicznej 
A kadem ii N auk ZSRR w ykry ł i zba
da ł w o s ta tn ich  la tach  ponad 1000 
now ych  m ateriałów . S ław ę św iato
w ą osiągnęły  w yn ik i bad ań  radziec
k ich  biochem ików . T u  też zrodziła 
się now a gałąź nau k i o ziem i — geo
chem ia (chem ia ziemi), k tó re j zada
n iem  je s t badan ie  sk ładu chem icz
nego  skorupy  ziem skiej.

NOWE MIASTA NA URALU. — 
W ciągu o sta tn ich  dziesięciu ia t na 
m apach  obw odu sw ierdłow skiego na 
U ra lu  zaznaczono now ych 14 m iast 
i 2 osiedla robotnicze. Na północnym  
U ralu , w  pobliżu bogatych złóż bok
sytów, w yrosło  jedno z na jm łod
szych m iast U ralu  — S iew ierou- 
ra lsk . J e s t tam  te a tr , k lub, b ib lio te
ka, czynnych jest. 11 szkół pow szech
nych, 2 średn ie , zbudow ano szpital, 
dom położniczy, k ilk a  żłobków. N ad 
rzek ą  T u rą  w znoszą się gm achy Bo- 
gosłow skich zakładów . O bok nich 
w yrosło  m iasto  K rasn o tu rin sk . Po
w ojenny  p lan  p ięcio letn i p rzew idu
je  pow ażne subw encje  n a  dalszą roz
budow ę tych m iast.

POLA NA M lfJS C U  PUSTYNI. 
N a południu  O rm iańsk ie j R epubliki 
R adzieckiej szerokim  pasem  rozciąga 
się step , p o k ry ty  zaroślami trzciny 
i  b ia łym i plam ami o b fitu jące j w  
sól gleby. T e ren y  te  przez d ług ie  
dziesięciolecia pozostały  niezam iesz
kałe . Dopiero n iedaw no przybyli tu  
radzieccy  specjaliści, by  p rzep row a
dzić m elio rację  i naw odn ien ie  g run 
tu. Zastosow ane tu  now e m etody  za
pew n iły  rów noczesne osuszenie i j-  
rygację  ziem stepow ych, co um ożli
w i ek sp loatację  ponad 5.000 h ek ta 
ró w  terenu .

CENNE WYKOPALISKA W GÓ
RACH PAMIRU. Na konferencji 
naukow ej w  L eningradzie, pośw ię
conej studiom  archeologicznym  nad  
A zją Ś rodkow ą opublikow ane zosta
ły  rezu lta ty  badań , przeprow adzo
nych przez ekspedycję  w latach 
1935—1947 w  Chorezm ie, Siem ireczie, 
F ergan ie , Taszkiencie. W roku  u b ie 
głym w górach P am iru  na w ysoko
ści ponad 4000 'm  napo tkano  na pom 
niki k u ltu ry  Scytów  i H unów , po
chodzące z pierw szego tysiąclecia 
p rzed nar. Chr. W pustyn i K izyi- 
K um  archeologow ie radzieccy od
kry li w  odległości 500 m od linii ko
lejow ej ponad 600 różnych w ykopa
lisk Chorezrny, jednego z n a js ta r 
szych system ów  państw ow ych na 
obszarze Zw iązku R adzieckiego. W 
s ta ry m  m ieście Toprakkal wykopa 
no ru in y  zam ku, k tó ry  w  p lan ie  za j
m u je  9000 m kw „ a w ysokość w y
nosi 25 m N iezw ykłą w artość przed
s taw ia ją  znalezione m onum entalne 
m alow id ła  i rzeźby, pochodzące z 
trzeciego stu lecia.

Komunikat hr. Bernadotte

Ostatni dzień pokoju w Paiestynie
W ojska eg ipskie  a ta k u ją  na  po łudn iu

na w yspę Rodos, w yraził nadzieję, 
że p roblem  palestyńsk i zostanie o- 
statecznie rozw iązany w  drodze po
kojow ej.

L akc Success, 9. lipca (P). M inister 
spraw  zagranicznych P aństw a  Ży
dow skiego Mosze Szertok  przesłał

T el A v iv , 9 lipca (P). W  p iątek  o  godz. 10 w ed łu g  czasu  G reen - 
w ich  k oń czy  s ię  za w ieszen ie  b ro n i  w  P a le s ty n ie - W y siłk i Berna
dotte w  k ierunku przedłużenia rozejm u na okres dalszych  30 dni 
zak oń czy ły  s ię  n iep ow od zen iem  z p o w o d u  n e g a ty w n e g o  s ta n o w i
ska A rabów . A rabow ie odrzucili ró w n ież  p ro p o z y c ję  B ernadotte‘a 
przedłużenia rozejm u na 3 dni, a b y  um ożliw ić  członkom  m isji 
ONZ op u szczen ie  terytorium  P a lestyn y . N a leży  podkreślić, że Ży
dzi w yrazili zgodę na p rzed łu żen ie  rozejm u, zarów no na okres 30 
dni, jak też i  później na okres 3 dni.

O publikow any w  H aifie kom uni
k a t k w a te ry  g łów nej rozjem cy ONZ 
stw ierdza, że m isja ONZ opuści P a 
lestynę w  p ią tek  na  pokładzie lo t
niskow ca am erykańskiego „Palew ", 
k tó ry  na  żądanie B ernado tte ‘a za
w inął już do H aify, K om unikat, 
podpisany przez hr. B ernado tte  
zw raca się do rządów  obu w alczą
cych stron  z apelem , aby  pow strzy 
m ały  się od w szelkiej akcji w ojsko
w ej przeciw ko H aifie lub B ejru tow i, 
dopóki przedstaw iciele  ONZ nie o- 
puszczą tych m iast.

Hr. B ernadotte , w yrażając  ubole
w anie z pow odu niepow odzenia jego 
m isji podkreślił, że obecnie skon
cen tru je  całą sw oją uw agę na  u trzy 
m an iu  rozejm u w  Jerozolim ie oraz 
ostatecznej dem ilita ryzacji , tego 
m iasta. Żydzi w yrazili już zgodę na  
p rzedyskutow anie sp raw y  dem ilita 
ryzacji Jerozolim y, n a to m ias t A ra
bow ie p rag n ą  ograniczyć dem ilita- 
ryzację  jedyn ie  do starego  m iasta, 
k tó re  znajdu je  się w  ich ręku.

W kom unikacie  sw ym  h r. B ern a
dotte  zaznacza w reszcie, że nie u w a
ża sw ej m isji za skończoną i  że bę
dzie ją  kon tynuow ał zgodnie z za 
leceniam i Z grom adzenia G enera lne
go. H r. B ernado tte , k tó ry  w raz  z 
członkam i sw ej m isji przenosi się

na ręce sek re ta rza  generalnego  ONZ 
T rygve Lie depeszę n astęp u jące j 
treści:

..Dzisiaj rano  (tj. w czw artek) o 
godz. 10 w edług czasu G reenw ich 
w ojska egipskie, sk ładające  się z 2 
kolum n pancernych  i p iechoty , zaa
takow ały  nasze pozycje w P a le s ty 
nie południow ej. W alki na tym  od
cinku fron tu  trw a ją" .

W dalszej części depeszy m in is te r 
Szertok prosi Radę B ezpieczeństw a 
o zajęcie stanow iska w obec tego ja 
w nego pogw ałcenia rozejm u przez 
Egipt.

Depesza m in is tra  S zertoka zosta
nie rozpatrzona n a  posiedzeniu  R a
dy B ezpieczeństw a.

..Przeciw  w szelkiej próbie ataŁa**

Ratyfikacja układu polsko-węgierskiego
B udapeszt, 9 lipca (P). P a rlam en t 

w ęgierski na dzisiejszym  posiedze
n iu  uchw alił jednom yślnie u staw ę o 
ra ty fik a c ji uk ładu  o przyjaźni, 
w spółpracy i w zajem nej pomocy 
m iędzy Polską a  W ęgram i, podpisa
nego ostatn io  w W arszawie.

Podczas dyskusji nad  u staw ą w 
loży dyplom atycznej zają ł m iejsce 
poseł R. P. w  B udapeszcie d r F ider- 
kiewicz.

R aty fikację  uk ładu  p a rlam en t w ę
giersk i p rzy ją ł z ogrom nym  en tu z ja 
zmem. W czasie dyskusji, m in is ter 
sp raw  zagranicznych M olnar w ygło
sił przem ów ienie, w ykazując na 
przykładach , żei z w iny  państw  a n 
glosaskich, k tó re  nie w ypełniły  
p rzy ję tych  n a  siebie zobow iązań w

Polski zespól gimnastyczny 
na Zlocie Sokołów w Pradze

Praga, 9 lipca (PR). W  ram ach XI o- 
gólnos.iowiańskiego zlotu sokolstw a 
wystąpi.} na stadionie im ienia Masairy- 
ka polsiki zespół gimnastyczny. Na 
trybunie honorow ej obecni byli: p re
mier rządiu czechosłowackiego vZapo- 
toeiky, oraz m inistrow ie czechosło
waccy. Z gości polskich przybyli m i
nister pełnom ocny W iktor Grosz, w i
cem inister O św iaty K rasowska i am 
basador Polsfci w  Pradze Olszewski. 
Po Wciągnięciu na głów ny maszt fla
gi _ polskiej i  odegraniu hymnu pol
skiego gim nastycy wkroczyli na poile 
ćwiczeń stadionu w itani długotrw ały
mi oklaskami. Pokazy gim nastyczne 
były niezw ykłe efektowne. Piękno ży
wych obrazów podkreślały biało-czer
wone stro je  ćwiczących.

Ćwiczenia zakończono odtańczeniem 
mazura, k tó ry  w yw ołał burzę ok la
sków  i okrzyki na cześć gości pol
skich.

Jak  stw ierdza prasa czechosłowac
ka, w ystępy gim nastyków  polskich 
były jednym  z najefektow niejszych 
pokazów  oglądanych dotychczas w 
ram ach zlotu sokołów w Pradze.

sp raw ie  zniszczenia im perializm u 
niem ieckiego, narodom  znow u za
graża  niebezpieczeństw o /n iem ieck ie
go im perializm u. M in ister ośw iad
czył: „P rzeciw  w szelkiej p rób ie  no 
wego im perialistycznego a ta k u  m u 
sim y się w spólnie zabezpieczyć, i 
d latego proszę o p rzy jęcie  p ro jek tu  
ustaw y".

Im ien iem  k lubu  poselskiego w ę
giersk iej p a rt ii  p racu jący ch  p rzem a
w iał poseł K allai. O św iadczył on m. 
in.: „W arszaw ska k o n fe ren c ja  w y 
kazała  niezbicie, że p rzeciw  fro n to 
w i im peria listycznem u sto i fro n t 
narodów , w alczących o pokój i że 
fro n t ten  je s t m ocniejszy i bardzie j 
zjednoczony niż obóz podżegaczy 
w ojennych. Bez Z w iązku R adziec
kiego — ośw iadczył m ów ca — grozi 
dem okracjom  ludow ym  u tra ta  w ol
ności i n iepodległości".

N astępn ie  p rzem aw iali p rzed s ta 
w iciele k lubów  poselskich, p a rtii 
d robnych  posiadaczy i  narodow ej 
p a r tii  ch łopskiej, k tórzy , n aw iązu jąc  
do w iekow ej łączności h isto rycznej 
polsko-w ęgiersk iej i trad y cy jn e j 
przy jaźn i, ośw iadczyli, że p a r tie  ich 
z w ie lką  ra d o ś c ią ' p rzy jm u ją  p ro jek t 
ustaw y.

60 .000  ludzi p op arło  CGT
Strajk pracowników państwowych we Francji

Paryż , 9 lipca (API). F rancuską  
CGT w y d ała  kom unikat, w  k tó rym  
dom aga się ogólnej rew iz ji p łac w e 
F ran c ji I u sta len ia  m in im um  egzy
stencji n a  12.900 fr. tygodniow o. K o
m u n ik a t w zyw a robotn ików  i u rzęd 
ników  francusk ich  do zastosow ania 
w szelkich  środków  zm ierzających  do 
u rzeczyw istn ien ia  tego celu. W ezw a
nie to  zostało pod ję te  przez w szyst
kich  robo tn ików  i u rzędników  zrze-

Marka wschodnia" obowiązuje 
na c a ł Y n i  terenie Berlina

Berlin, 9 lipca (PAP). Na nadzw y
czajnym  posiedzeniu m agistratu ber
lińskiego postanowiono jednom yślnie 
uznać Ław. m arkę wschodnią, w prow a
dzoną przez w ładze radzieckie, jajko 
jedyny  praw ny środek płatniczy, obo
w iązujący w e w szystkich biurach, 
przedsiętm rtfw aC h i z a k M a c h  sam o
rządow ych na terenie całego -Berlina.

Uchwała ta  została pow zięta z po
wodu widma wzrostu bezrobocia w 
zachodnich sektorach Berlina. W iado
me było, że z chw ilą przedzielenia 
m iasta barierą  walutową, redukcja o-, 
b jęłaby  w  zaichodtaiim Berlinie co n a j
mniej 100 tysięcy  pracow ników .

Poza tym już po  krótkim  doświad
czeniu, m agistrat berlińsikl przekonał 
się, że dw uw alutow y system  w  B erli

nie spow oduje katastrofę gospodarki 
sam orządow ej miasta. Eksperci finan
sow i z niem ieckiej kom isji gospodar
czej słusznie przew idyw ali, że n ie le 
galnie wprowadteoua w  zachodnich se 
ktorach Berlina odrębna w aluta ńie 
w ytrzym a próby życia.

szonych^w  zw iązkach rozłam ow ych, 
jak  F orce O uvriere  i zw iązek p ra 
cow ników  chrześcijańsk ich , k tó re  
prok lam ow ały  s tra jk  n a  znak  p ro 
tes tu  przeciw ko now em u usta len iu  
płac.

„Le P a ris  L ib rę" podaje, że liczba 
stra jk u jący ch  w ynosi około 60.000 
S tra jk u ją  p racow nicy  urzędów  cel
nych, skarbu , zak ładów  d rukarsk ich , 
lo te rii państw ow ej, u rzędu  kon tro li 
a lkoholu  i ty ton iu .

Życie finansow e P ary ża  jes t c a ł
kow icie zdezorganizow ane. W ięk
szość urzędów  skarbow ych  w  środę 
by ła  nieczynna. G m ach m in is te r
stw a sk arb u  strzeżony je s t przez od
dział policji. N a lo tn iskach  Le B our- 
get i O rły  n ie  dokonano odpraw y 
celnej pasażerów  przybyłych  z za
granicy.

W późnych godzinach w ieczornych 
odbyć się. m a  posiedzenie gab inetu  
francusk iego , celem  rozpatrzen ia  
postu la tów  s tra jku jących .

Polem ika w Szwajcarii

W sprawie spadku po Paderewskim
Paryż, 9 lipća (BS) Dziennik „Com- 

bat" publikuje artykuł na tem at spad
ku po Paderew skim , w którym  tw ier
dzi, że „testam ent Paderew skiego po
dzielił Szw ajcarię na „gironistów " i

Niemieccy premierzy stref zachodnich 
omawiają zalecenia londyńskie

B erlin , 9 lipca (API), W czw artek  
rozpoczęła się W K oblencji 2-dnio- 
w a  d eb a ta  11 prem ierów  k ra jów  
s tre f  zachodnich, n a  k tó re j m a ją  być 
om ów ione zalecenia londyńskie.

W środę odbyła się w  R uedesheim  
konferencja  przedstaw icieli p a rtii 
socjal-dem okratycznej S chum ache- 
ra , n a  k tó re j obecna by ła  L uiza 
Schroeder, u rzędu jący  bu rm istrz  
Berlina.

A gencja ADN donosi, że w śród 
w ielu polityków  niem ieckich panu je  
w yraźne niezadow olenie z pow odu 
uchw ał londyńskich, poniew aż zda
ją  sobie oni spraw ę, że nie można 
przedstaw ić tego p rogram u narodo
wi niem ieckiem u Przypuszcza się. 
że prem ierzy  będą s ta ra li się op ra
cow ać swego rodzaju  kon trpropozy
cje, by — gdy później propozycje te

nie  zostaną p rzy ję te  — zrzucić całą 
odpow iedzialność za stw orzenie 
państw a  zachodniego n a  m ocarstw a 
okupacyjne.

Ateny odcięte od Tracji
Paryż, 9 lipca (P). Radio ateńskie 

podało do wiadomości, że sta tk i gre- 
ckie_ przyw iozły do Stambułu 30 w a
gonów środków żywnościowych, prze
znaczonych dla ludności greckiej, m ie
szkającej w części T racji i W schodniej 
M acedonii, kontrolow anej przez w ła
dze rządu ateńskiego. N a skuteik 
przecięcia przez oddziały arm ii demo
kratycznej linii kom unikacyjnych w 
centralnej Grecji, reżim ateński musi 
zaopatryw ać północne tereny  G recji 
przez Turcją.

„strakaczystów ". Zwolennicy pani 
Giron, autorki b roszury  „Dramat Pa
derew skiego”. k tóra utrzym uje, że 
„nowy" testam ent posiadany przez 
byłego sekretarza w ielkiego muzyka, 
n iejakiego Strakacza iest falsyfika
tem, w zm agają ostatn io  kam panię 
przeciwko zwolennikom Strakacza, 
k tórzy  ze sw ej strony  dowodzą, że 
pani Giron była w ielbicielką H itlera 
i na tym tle m iędzy nią i Paderew 
skim doszło do zerwania.

Polem ika m iędzy „gironistam i" i 
„strakaczystam i” zatacza coraz szer
sze kręgi. O statnio został w ciągnięty 
do niej naw et szw ajcarski m inister 
spraw  zagranicznych, k tóry  zmuszony 
był znowu potw ierdzić sw a uprzednią 
opinię o pani Giron. Twierdzi on, iż 
rzeczywiście by ła  ona znana, jako 

'zw olenniczka H itlera.

Belgia bez dostaw 
amerykańskich

N ow y Jo rk , 9 lipca (P). D ostaw y 
am erykańsk ie  d la  Belgii w  ram ach  
p lanu  M arshalla  zostały  w strzym a
ne, poniew aż rząd  belg ijsk i nie pod
pisał w  w yznaczonym  do trzeciego 
lipca te rm in ie , um ow y d w u stro n 
n e j ze S tan am i Z jednoczonym i.

Uchwały gabinetu 
czecho^iwackiego

Praga, 9 lipca (P). Na ostatnim  
posiedzeniu gab in e tu  czechosłowa
ckiego pow zięto szereg doniosłych 
uchw ał o ch a rak te rze  w ew nętrz
nym. Postanow iono, że do dnia 1 
lipca 1950 r. m in is te r spraw iedli
wości przedłoży rządow i now e pro
jek ty  ustaw , k tó re  m a ją  zastąpić 
obow iązujące jeszcze w  Czechosło
w acji u staw y  z ok resu  m onarchii
a  ustro-w ęgierskiej.

G ab ine t powzią) rów nież uchwałę 
o p rzejęciu  w szystk ich  spraw , zwią
zanych z ośw iatą  d la  dorosłych 
przez m in is te rs tw o  inform acji * 
rą k  m in is te rs tw a  ośw iaty.

Hitlerowcy kieruję 
bankiem

B erlin , 9 lipca (P). J a k  podają * 
dobrze po in fo rm ow anych  źródeł, 
k ierow nic tw o  „C en tra lnego  Banku 
Z iem skiego", k tó ry  m a pow stać dla 
zachodnich sek to rów  B erlina, o- 
be jm ą znan i h itle row cy : Friedrich 
E rn s t b. kom isarz  Rzeszy do  spraw 
m ają tk o w y ch  n a  ziem iach okupo
w anych  p rzez  H itle ra , F ritzP e rsch , 
b. h itle ro w sk i d y rek to r b an k u  Trze
ciej Rzeszy o raz  b. k ierow nik  nie. 
m ieckiego b an k u  em isyjnego w 
Polsce. E rich  T rost i R udo lf Glei- 
m ius, w chodzący rów nież w  skład 
k ie ro w n ic tw a  w spom nianego  ban
ku , też  są  znan i ze sw ojej hitle
row sk ie j przeszłości.

Manifestacja 
na rzecz Eisenhowera

N ow y Jork, 9 lipca (S). Przed 
dom em  zam ieszkałym  przez  gene
ra ła  E isenhow era w  kompleksie 
budynków  u n iw e rsy te tu  Columbia 
zgrom adziły  się tłum y  zwolenników  
k an d y d a tu ry  genera ła  na  prezy
d en ta  S tanów  Z jednoczonych. Wo
bec n ies łychanych  w iw atów  i o- 
k rzyków  na cześć g enera ła , Eisen
h o w er ukazał się  n a  balkonie  i w y
głosił k ró tk ie  p rzem ów ienie. Gene
ra ł ośw iadczył, że n ie  zm ieni sw e
go postanow ien ia  i może ty lko  po
w tórzyć to, co nap isa ł w  liście 
p rzesłanym  do w ydziału  p rasow e
go u n iw ersy te tu  C olum bia, że nie 
może i  n ie  chce ob jąć  żadnego u -  
rzędu  publicznego.

Porażka rzędu 
francuskiego

Paryż, 9 lipca (P). F rancuskie 
Z grom adzenie  N arodow e postano
w iło 276 głosam i przeciw ko 183 
zm niejszyć ro zp a try w an e  pozycje 
budżetu  w ojskow ego o 20%. U- 
chw ała  pow yższa zapad ła  n a  wnio
sek socjalistów , k tó rzy  zgodnie z 
decyzją rad y  naczelnej SFIO  za
m ierza ją  zgłosić dalsze popraw ki, 
dom agając  się ogólnej redukcji 
budżetu  w ojskow ego o 20%. We
dług p ro je k tu  rządow ego, budżet 
w ojskow y F ra n c ji w ynosi 31% 
w szystk ich  w ydatków .

N iezw łocznie po głosow aniu  mi
n is te r  ob rony  T eitgen  zażądał prze
rw an ia  dalszej d y sk u sji nad  budże
tem  w ojskow ym  oraz  zw ołania nad
zw yczajnego posiedzenia gabinetu, 
celem  rozpa trzen ia  w ytw orzonej 
sy tuacji.

P aryż , 9 lipca (P). G ab ine t fran
cuski upow ażn ił p rem ie ra  do po
staw ien ia  w  p arlam encie  kwestii 
vo tum  zau fan ia  w  m om encie, jaki 
p rem ie r S chum an  uzna za stoso
w ny.

Wyniki wyborów 
w Holandii

Haga, 9 lipca  (P). O stateczne wy
n ik i w yborów  do izby  holenderskich 
stanów  g enera lnych  przedstaw iają 
się n as tępu jąco : ka to lick a  p artia  lu
dow a — 32 m iejsca , p a r tia  p racy — 
27, p a r t ia  a n ty rew o lu cy jn a  (kalwi
ni) — 13, un ia  chrzęści.jańsko-histo- 
ryczna  — 9, p a r t ia  wolności — 8, 
kom uniści — 8, re  form iści — 2 i ka
tolicki k o m ite t akc ji — 1.

Studenci chińscy 
proklamują strajk głodowy
N ankin, 9 lipca (API), W  Pekinie 

w dalszym ciągu  trw a stan  wyjątko
wy, w prow adzony po strzałach do ma- 
ni testu jących  otudantów . Dziennik 
„N ankin Jiphao" potępia akcję władz 
Pekinu, k tó re  nakazały  otw arcie ognia 
karabinow ego na studentów  i domaga 
się, aby rząd rozw iązał pekińską Radę 
W ojskow ą i u kara ł w innych strzela
niny.

Studenci 8 uniw ersytetów  i sakół 
w yższych w  Pekinie postanowili pro
klam ow ać s tra jk  głodow y 8 bm. aa 
Bnak solidarności ze sw ym i kolegam i
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Za kulisam i akcji wyborczej w U S A

Fiasko kandydatury Trumana
Opinia Henry W allacea  o nastawieniu wyborców Południa

N ow y Jork, 9 lipca (BS). W iadom o
ści o pow staniu koalicji anty trum a- 
nowskiej w szeregach partii dem okra
tycznej w yw ołały pow ażne zaniepo
kojenie w Białym Domu. N ie :.mniej- 
 ̂szyło (jo naw et ośw iadczenie gen. 
Eisenhowera, który potw ierdził swą 
uprzednią decyzję nieikaindydowairuia 
w obecnych w yborach. Otoczenie 
Trumana uw aża w ydarzenia, k tó re  
zaszły w ciągu ostatnich dni, za za
powiedź rew olty  przeciwko głów ne
mu kandydatow i partii dem okratycz
nej.

O głoszenie treści depeszy przyw ód
ców koalicji antytrum anow skiej, w zy
w ających  sw ych zwolenników do ze
bran ia  się w Filadelfii przed Kon
w encją, wywołało olbrzymi oddźwięk 
w poszczególnych delegacjach na 
Konwencję. K oalicja antytrum anow - 
ska, która pow stała w obliczu niebez
pieczeństw a grożącego ze strony  r e 
publikanów, składa się zasadniczo z 
trzech grup: arcyreakcyjnego połu
dnia, przywódców w ładz stanow ych 
partii w poszczególnych etanach pó ł
nocy oraz tzfv. liberałów  spod znaku 
„A m erican for D em ocratic Action", 
w śród których  znajdu ją  się  C hester- 
Bowles, pani R oosevelt oraz inni 
„new dealow cy" prawicowi. Połud
niowcy, k tórzy  pierwsi rozpoczęli re
w oltę przeciwko Trumanowi jeszcze 
w  styczniu br., po ogłoszeniu przezeń 
program u praw  obyw atelskich, chcą 
załatw ić w ten sposób sw e porachun
ki z obecnym prezydentem . Przyw ód
cy w ładz party jnych  poszczególnych 

stanów  i w ielkich m iast północy j-ak 
np. Nowy Jork, Chicago, Je rsey  City 
i  inne, są  od dawna przekonani, że

Trum an nie ma żadnych szans w y
grania obecnych w yborów  i pragną 
w związku z tym uratow ać swe wpły
w y w ysuw ając pewniejszego kandy
data.

W  ciągu ostatnich kilku dni w ielu 
tzw. „bossów'' party jnych  z północy 
oświadczyło zdecydow anie, że nom i
nacja  Trumana na Konwencji w  Fila
delfii będzie oznaczała nie tylko jego 
osobistą porażkę, ale pociągnie rów
nież za soba upadek w ielu regional
nych przywódców, p iastu jących różne 
urzędy w aparacie federalnym  i s ta 
nowym. G rupa tzw. liberałów, któ,ra'« 
prow adziła dotychczas ożyw ioną 
kam panię za wysunięciem  kandyda
tury  gen. Eisenhow era, obecnie w 
związku z tym, że genera ł stanow czą 
odmówił jeszcze raz zgody na kandy
dow anie z ram ienia dem okratów, za
cznie popierać najpraw dopodobniej 
sędziego Sądu Najw yższego Douglasa. 
Przewiduje się, że pozostałe grupy o- 
pozycyjne przyłączą się, jeśli n ie  cał
kiem, to w  przew ażającej sw ej części 
do liberałów.

Główny przeciwnik kandydata de
m okratycznego — Thomas Dewey i 
przyw ódcy republikańscy w strzym ują 
się na  razie od jakichkolw iek ko
mentarzy na tem at rozw oju sy tuacji 
w partii dem okratycznej. Jednakow oż 
z kół republikańskich donoszą, że re
publikanie na ogół w yrażają zadowo
lenie z zamętu, k tó ry  pow stał wśród 
demokratów, licząc na to, że rozbicie 
opinii dem okratycznej umożliwi im 
zdobycie stanow iska prezydenta. 

H enry  W ałlace, naw iązując do o- 
żywionej akcji za w ysunięciem  kan
dydatury Eisenhow era z  ram ienia 
partii dem okratycznej, stwierdził, że 
„Południe i k o ła . reakcyjne w ielkich 
m iast północy popierają  Eisenhowera 
dlatego, iż wierzą, że zajm uje on s ta 
nowisko reakcyjne, dowodem czego 
jes t jego ustosunkow anie się do 
spraw y powszechnej służby w ojsko
wej, zgoda n a  segregację b iałych i 
czarnych w armii am erykańskiej i 
przychylny stosunek do propozycji 
Barucha w kw estii zam rożenia płac".

Anglosasi zrzucają z samolotów 
węgiel dla Berlina

Berlin, 9 lipca (S). Olbrzymie sa - I sk ie z  żywnością, k tórą  wyładow uje 
m oloty am erykańskie typu „Skym a- się na dwóch lotniskach w  zachod-
s te r"  dostarczyły w środę pierwszego 
transportu  w ęgla dla Berlina. A nglo- 
sasi s ta ra ją  się za wszelką cenę zao
patryw ać Berlin. Co kilka m inut przy
la tu ją  sam oloty am erykańskie i bry ty j-

Nowa armia na Dalekim Wschodzie
Co robi w Japonii generał Mac Arthur?

Moskwa, 9 lipca (P). Z polecenia 
eztabu g en e ra ła  M ac A rth u ra  u-* 
tw orzono ostatn io  organizację, zna
n ą  pod nazw ą Z—F, k tó ra  p rze ję ła  
w  istocie funkc ję  b. japońskiego 
m in is te rs tw a  w ojny. O rganizacja ta  
za jm uje  się przebudow ą i przygoto
w aniem  now ej a rm ii japońsk ie j pod 
płaszczykiem  reo rgan izac ji sił p o 
licyjnych. W stępujący do policji 
Japończycy podp isu ją  zobow iązanie 
p ięcioletniej służby, w  czasie k tó 
re j przechodzić będą przeszkolenie 
w ojskow e w  batalionach . P rog ram  
przew idu je  sform ow anie do końca 
przyszłego ro k u  300 batalionów , li
czących każdy od 700 do 900 ludzi.

S ztab  M ac A rth u ra  zam ierza u -  
tw orzyć w  przyszłości w  oparciu  o 
te  siły  m ies^m e brygady, z k tó 
rych  każda będzie się sk ładać z je 
dnego am erykańsk iego  b a ta lio n u  i 
p ięciu japońskich , posiadających  u -

zbrojenie  am erykańsk ie .
O rganizacja Z—F  zajm uje  się ró 

w nież rek o n stru k c ją  baz w ojsko
w ych  w  Japonia, budow ą szos s tra 
tegicznych itp .

M alaje w ogn iu  wojny
Brytyjczycy użyli czołgów przeciw powstańcom

Singapore, 9 liipca (S). Wedłiug do
n iesień  z S ingapore, ru ch  w yzw o
leńczy n a  M alajach  rozw ija  się co
raz  bardziej. W iększa -ozęść „Fede
ra c ji M ala jsk ie j“ ob ję ta  zo stała  po
w staniem .

O m aw iając Spraw ę pow stan ia  na  
M alajach, genera lny  kom isarz  
zw iązku p ań stw  matlajisfcich — Mc 
D onald, ośw iadczył, że aresz tow a
nym  bojow nikom  ru ch u  w yzw oleń
czego — pozostaje  ty lko  k ilk a  dni 
życia. O św iadczenie to  w yw ołało 
g łębokie rozgoryczenie, lecz n ie  znie- 
chęc2o małajiskieh przyw ódców  ru -

K o n fe r e n c ja  p r a so w a  w P a r y ż u

Przed kongresem wrocławskim
Paryż, 9 lipca (P). Framicuski kom itet 

0 'rgianiizacyijny K ongresu Intelektuali
stów  dla oibroniy pokoju, k tó ry  odbę
dzie się  w sierpniu w e W rocławie, 
zorganizow ał w Paryżu konferencję 
prasową, w  której uczestniczyli człon
kow ie kom itetu: Cholley, dziekan wy
działu humaniistycznego Sortrany, — 
M aurioe Bedel, przewodniczący francu
skiego Stow arzyszenia Literatów, zna
ny  literat i  p raw nik  — M arcel V illaid, 
prezes M iędzynarodow ego Stowarzy
szenia Praw ników  D emokratów — Cas-

2 ęc ie  p o lity czn e

Uchwała KC PPR
W  środę 7 lipca późnym wieczorem 

zakończyły się  2-dniowe obrady ple
num C entralnego Komitetu Polskiej 
Partii Robotniczej.

Drugi dzień obrad w ypełniony by ł 
dyskusja nad  referatam i: „O trady
cjach zjednoczonej partii k lasy  ro
botnicze j‘‘ (referow ał ob. Spychal
ski), „O dorobku ideologicznym  P P R - ' 
i zagadnieniach partii w przededniu 
zjednoczenia" (referow ał ob. Ber
man) oraz „ O w ytycznych w sp ra
wie ustroni gospodarczego" (refero
wał ob. Minc). ,

Po ożywionej w szechstronnej dy
skusji powzięto jednom yślnie nastę
pującą uchwałę:

„Plenum KC PPR zatw ierdza w y ty 
czne, zawarte w przedłożonych przez 
Biuro Polityczne referatach o podsta
wach. ideologicznych przyszłej zje
dnoczonej partii robotniczej i poleca 
Biuru Politycznemu, w oparciu o te 
Wytyczne, przedyskutow anie i uzgod
nienie z kierownictwem PPS deklara- 
tjł programowej zjednoczonej partii." t

Sin. znany pisairz i k ry tyk  — Julian  
Bemdia, znany k ry tyk  i  architekt — 
Fnamęois Jouindiaiin, oraz z ram ienia kó- 
mitełfu polskiego prof. Undwiensyfehi 
Jagiellońskiego i dyrektor stacji pary
skiej Polskiej A kadem ii Umiejętności 
— Wędlkiewicz. Członkowie kom itetu 
w yjaśnili Licznie zietbnanyim dztenmiikia- 
rzom i przedstaw icielom  kół nauko
wych, Mtenackiich i atitystyoznych Pa
ryża cel zw ołania kongresu i stan  prac 
przygotowawczych.

W śród zapinoEEcmiyicih gości zw racała 
uw agę obecność widowy po slawinym 
uczonym — Paul Lainigevin, przewod
niczącej Światowej DemoknaltycEiniej 
Federacji Kobiet Gołtcn. pnof, praw a 
w  Insty tucie Katolickim w Paryżu — 
ks, Boulier, poety  G;uillevic, w ybitne
go m alarza Fougeron, h istoryka J. 
Broiuhat i  innych.

Prof. Cholley podkreślił znaczenie 
kongresu dla zacieśnienia więzów 
w spółpracy między pracow nikam i u- 
niwensytedkimi w szystkich krajów . 
Wedlług ośw iadczenia Viłlardią, do 
siedziby kom itetu napływ ają liczno 
zgłoszenia z prow incji.

Prof. W ędkiew icz zapew nił zebra
nych, że polscy organizatorzy nie za
n iedbają niczego, aby  kongres odbył 
się w atm osferze absolutnej szczero
ści.

Niemcy pozostanę 
w Afryce Południowej
Londyn, 9 liipca (P). A gencja R eu

te ra  donosi z P re to rii, że cofnięto 
tam  n ak az  depo rtac ji z U nii Połu
dn iow o-A frykańsk ie j 51 Niemców. 
D ecyzję pow ziął m in is te r sp raw  w e
wnętrznych rz ąd u  nacjonalistyczne
go — Dongę*.

chu  w yzwoleńczego do dalszej w alki.
W edług ostatn ich  w iadom ości, sa

m oloty  RAF o napędzie raikietowym 
b om bardu ją  u k ry ty ch  w  dżungli 
partyzan tów . W yborowe pułk i b ry 
ty jsk ie  w sp arte  czołgam i rozpoczęły 
reg u la rn ą  ofensyw ę przeciw ko po
w stańczej ludności trzech  federa l
nych p ań stw  m alajsk ich : Jaho re , Pe- 
ra k  i  P ahang .

nich sektorach Berlina. 10 samolotów 
typu „Skym aster" wylądow ało z  ła 
dunkiem  każdy po 10 ton w ęgla na- 
lotnisku Tempelhof. W  ciągu ostat
nich 24 godzin wylądow ało w Berli
n ie  390 sam olotów z  żywnością, w 
tym 209 sam olotów brytyjskich.

B rytyjskie i  am erykańskie dowódz
tw a lotnicze opracow ują p lany zrzu
tu w ęgla z przystosow anych do tego 
celu bombowców. Po w prowadzeniu 
technicznych zmian 10 ton w ęgla bę
dzie można zrzucić w ciągu 5 minut. 
Kłopot jes t tylko z  wyszukaniem 
m iejsca do zrzutów w Berlinie. Istn ie
je  p ro jek t w ykorzystania w tym  celu 
stadionu olimpijskiego.

Ostateczny skład 
parlamentu fińskiego

Helsinki, 9 lipca (S). Po ostatecz
nym  obliczeniu, w yniki w yborów  w 
Finlandii przedstaw iają się następu ją
co: socjał-dem okraci — 54 mandaty, 
un ia  demokratyczmo-luidowa. — 38, a- 
g rariusze — 56, konserw atyści — 33, 
Szwedzi — 14, liberałow ie — 5.

Rezolucja Komunistycznej 
P arli Finlandii

H elsinki, 9 lipca  (S). F iń s k a . P a r 
tia  K om unistyczna uchw aliła  rezo
lucję, w  k tó re j całkow icie pop iera  
stanow isko  B iu ra  In form acyjnego 
p a rtii  kom unistycznych i  robo tn i
czych w  sp raw ie  Jugosław ii.

R ezolucja K P F  stw ierdza, że 
w szystk ie k ry ty k i, dotyczące K P J 
by ły  słuszne i  stanow isko  K P J  w  
stosunku  do zarzu tów  staw ianych  
je j przez przedstaw icieli p a r tii k o 
m unistycznych  i robotniczych 8 
p ań stw  zasługuje n a  potępienie. F iń 
ska  p a rtia  kom unistyczna m a n a 
dzieję, że K P J  uzna sw e b łędy i ze
chce je  napraw ić.

Rewolta wojskowa w Ferii
Londyn, 9 lipca (P). A gencja 

R eu te ra  donosi z L im y, że rząd  pe
ruw iań sk i głosił o ficjalny kom uni
k a t o s tłum ien iu  rew olty  w ojsko
w ej, n a  czele k tó re j s ta ł m a jo r A l- 
fonso Llosa.

R ew olta k ierow ana by ła  przez 
ko ła  reakcy jne , pozostające w  opo
zycji do p a rtii radyka lne j, będącej 
u  w ładzy. G ab inet p eru w iań sk i z 
gen. A rm ando  R evoredo n a  czele 
ogłosił dek re t o poddaniu  całego 
k ra ju  pod kon tro lę  w ojskow ą. K o
m u n ik a t rządow y donosi, iż w  ca
łym  k ra ju  p an u je  spokój. Jedynie  
w  p row incji Ju liaca  trw a ją  w alki. 
Donoszą, iż m a jo r L losa m iał u - 
dać się w raz  z częścią sw ych w ojsk 
do p row incji Ju liaca . O sta tn ie  w ia
dom ości z Lim y m ów ią <$ ucieczce 
m jr Llosa.

Do Polsk i p rzybyła  kom isja p ro 
gram ow a M iędzynarodow ego F u n 
duszu Pom ocy Dzieciom (UNICEF), 
sk ładająca  się z p rzedstaw icieli 10 
państw , w  celu  dokonania p rzeg lą
du prac, p rzeprow adzanych w  n a 
szym  k ra ju  w  dziedzinie opieki nad  
dzieckiem. P rzybyli: p. H eyw art
(A ustralia), d r B runon  Schober

M iędzynarodow y Fundusz Pom o
cy Dzieciom, k tó ry  je s t częścią in 
teg ra lną  O N Z 'rep rezen tu je  w szyst
k ich  58 członków  te j o rganizacji w  
zakresie doraźnej pomocy dla dzie
ci. J a k  dotąd  21 pań stw  (wśród nich 
Polska) i UNRRA w płaciły  lub  zgło
siły rów now artość około 85 m ilio
nów  dolarów  na  cele pomocy dzie-

.....

Foto A PI

Delegaci M iędzynarodowego Funduszu Pomocy Dzieciom po przybyciu na 
lotnisko warszawskie. Druga od lew ej przewodnicząca kom isji programo

w ej p. D. B. Sinclair (Kanada)

(Czechosłowacja), d r T. Y. W u (Chi
ny), p. Coulon (Francja), m rs  D. B. 
S inclair (K anada), p. Louis H yde 
(S tany Zjednocz.), d r  L in d t (Szw aj
caria), p. A lexander (W. B rytania). 
W sk ład  m isji, k tó ra  p rzyby ła  do 
P olsk i w eszli rów nież: d r  L udw ik
R ajchm an, przew odniczący rad y  
w ykonaw czej funduszu, p. M aurice 
P ate , naczelny dy rek to r funduszu, 
oraz p. A lfred  E. D avidson, dy rek 
to r UNICEF w  Europie, 

N ajw ażniejszą fo rm ą pom ocy ze 
s trony  U NICEF je s t dostarczanie 
specjalnych a rty k u łó w  żyw nościo
w ych jak : m leka, tłuszczu i  tran u  
d la  um ożliw ienia zaopatrzen ia  około 
700 tys. dzieci i  m atek  karm iących  
w  codzienne dodatkow e posiłki.

ciom. P . S inclair, przew . sekcji p ro
gram ow ej loświadczyła:

„W najw yższym  stopniu  docenia
m y fak t, że Polska, k tó ra  poniosła 
straszliw e s tra ty  w ojenne złożyła na  
rzecz funduszu rów now artość 
ćw ierć m iliona dolarów , ’w  czym 
mieści się już 1.000 ton  cukru" . U- 
dział ten  jest niezależny od pokry
w an ia  tych  w szystkich w ydatków  
funduszu, k tó re  są p ła tne  w  złotych. 
P an i S inclair ze specjalnym  uzna
niem  pokreśliła , że w łaśnie k ra je  
na jbardzie j zniszczone przez w ojnę 
okazują n ie  ty lko  m oralne ale i m a
te ria ln e  poparcie d la  w ysiłku, jak i 
podejm ują N arody Zjednoczone dla 
niesienia pomocy dzieciom — n a j
bardziej n iew innym  ofiarom  w oj
ny.

frzehroczenieplanu półroanego wprzemyśle 
mineralnym i chemicznym

Przem ysł 'm in e ra ln y , który obej
m uje ok. 700 zakładów  branży  k a 
m ien iarsk iej, cem entow ej, w apien
ników , ceram ik i czerw onej, i  tech 
nicznej, szkła oraz papy  izolacyj
nej, w ykonał p lan  p rodukcji za I 
półrocze br. łącznie dla w szystkich 
aso rtym entów  w  118.7%. W artość 
w yprodukow anych tow arów  w  tym  
czasie w yniosła 120 m ilionów  zł 
w edług cen  z 1937 r. Do przekro 
czenia p lan u  w e w szystk ich  gałę
ziach przem ysłu  m ineralnego  przy
czynił się  ruch  w spółzaw odnictw a 
pracy, s ta le  rozw ija jący  się w  za
k ładach  fabrycznych, u sp raw nien ia  
techniczne stosow ane n a  fab rykach

oraz sp raw nie  działający  tran sp o rt 
kolejowy.

R ów nież przem ysł chem iczny w  
pierw szych sześciu m iesiącach ro k u  
bieżącego osiągnął n iem al w e w szy
stk ich  działach w ytw órczości 118% 
państw ow ego p lan u  półrocznego. O- 
gólna w artość w yprodukow anych 
w yrobów  w yniosła w  om aw ianym  
okresie 486 m ilionów  w artości 
przedw ojennej.

M iarą w zrostu  w ydajności p racy  
w  przem yśle chem icznym  może być 
fak t, że zarobki robotników  i p ra 
cow ników  um ysłow ych w zrosły w  
p ierw szym  półroczu roku  bieżącego 
o 20%.

Akcja eksportu wewnętrznego rozpoczęta
Państwowa C entrala Handlowa, bę

dącą głównym dystrybutorem  w akcji 
eksportu wewnętrznego, otrzym ała 
już zlecenia z Nowego Jorku. P ierw 
szą osobą, k tóra  otrzym ała t. zw. p a 
czkę Nr. 1 za pośrednictwem Banku 
PKO od jednego z .członków załogi 
statku „Sobieski" była A nna Kmie
cik w  Gdańsku. C ertyfikat w ykupio
no w dniu 9 czerwca br. w  Nowym 
Jorku, pokw itow anie podpisane zo
stało 23 czerwca w Gdańsku,

Przykład powyższy świadczy o bar
dzo szybkim załatw ieniu zlecenia i 
daje podstaw y do twierdzenia, że 
rozpoczęta akcja będzie się rozwi
jać bardzo pomyślnie.

Do 8 lipca zostało wykupionych: 
3 certyfikaty na paczki żywnościowe 
Nr. 1 i Nr. 2 oraz 33 certyfikaty na 
tekstylia, k tóre zostaną dostarczone 
adresatom za pośrednictwem Biura 
Eksportowego Centrali Tekstylnej.

955 delegatów na Kongres 
Jedności Młodzieży Polskiej
W  ‘Kongresie Zjednoczeniowym 

Młodzieży Polskiej w dniach 20—22 
ban. w eźm ie udział 955 delegatów , 
w ybranych na w spólnych między- 
organizacyjnych konferencjach .wy
borczych. Cała Polska została po
dzielona na 93 okręgi wyborcze, a 
każdy okręg w ybierał ilość delega
tów proporcjonalnie do ilości człon
ków. Zasadniczym tem atem obrad 
kongresu będzie uchw alenie statutu, 
deklaracji program ow ej oraz wybór 
władz naczelnych Zjednoczonej O rga
nizacji Związku Młodzieży Polskiej. 
Bezpośrednio po zakończeniu kongre
su w e W rocławiu, odbędzie sie zlot
40.000 młodzieży.

Pokojowy etap 
pracy PCK

Z uw agi na całkow itą  stat^aza- 
cię w  k ra ju , Po lsk i Czerwony 
K rzyż przeszedł do działalności po
kojow ej, dostosow anej do potrzeb 
Polsk i L udow ej. W zw iązku z tym , 
m in is te r O brony N arodow ej pow o
ła ł R adę G łów ną, sk ład a jącą  się z 
36 osób, która będzie wyrazem

szerszego udzia łu  czynnika społecz
nego w  pracach  PCK. Jednym  Z 
pierw szych zadań  now ego zarządu  
będzie opracow anie p ro jek tu  s ta 
tu tu  PCK, k tó ry  uno rm u je  spraw ę 
dem okratycznego w yboru  now ych 
w ładz, rep rezen tu jących  jak  n a j
szersze rzesze społeczeństw a.

Z DZIAŁALNOŚCI SĄDÓW O - 
BYW ATELSKICII. D ziałające za
ledw ie od trzech  m iesięcy n a  te re 
n ie  gm in m iejskich  i w iejsk ich  są
dy obyw atelskie z 971 spraw , k tó re  
do nich  w płynęły , rozpatrzy ły  470, 
w ydając  203 w yrok i w  sp raw ach  

1 karnych , a  14 w  sp raw ach  cyw il
nych. R esztę sp raw  um orzono, bądź 
też p rzekazano innym  sądom  do 
rozpatrzen ia . N a te ren ie  k ra ju  dzia
ła ją  dotychczas 94 sądy obyw atel
skie.

W YDZIAŁ STOM ATOLOGICZ
NY NA AKA DEM II L EK A R SK IE J 
W SZCZECINIE. Z now ym  rokiem  
szkolnym  A kadem ia L ekarska  w  
Szczecinie o tw iera  W ydział S tom a
tologiczny, na  k tó ry  zostanie p rzy 
ję tych  około 150 kandydatów . Egza
m iny w stępne odbędą się m iędzy # 
a 20 w rześnia.
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Śladem „Czytelnika"
S praw a skoordynow ania i u je- 

Jnostajnienia p racy  ku ltu ra lno- 
jśw iatow ej na  teren ie  św ietlic i 
iśrodków  pracy  była przedm io
tem konferencji w  Wydz. K u ltu 
ry i O św iaty OKZZ. W obradach 
podkreślono, iż p raca  w  szerze- 
aiu k u ltu ry  w śród najszerszych 
nas społeczeństwa, często bie
gnie różnym i drogam i, pomimo 
tego, iż zm ierzają one w  jednym  
kierunku. Poruszono rów nież o- 
Statnie uchw ały pow zięte na  
W alnym  Zjeździe D elegatów  
Spółdzielni Wyd. - O św iatow ej 
„C zytelnik" w  W arszawie, w  k tó 
rych  powiedziano, że organizacja 
p racy  m usi być podzielona po
między poszczególne działy, w  
k tórych  pracow ać m uszą ludzie 
fachowi, odpow iednio do te j p ra 
cy przygotow ani.

W dyskusji, w  k tó re j zabierali 
głos p rzedstaw iciele Woj. W y
działu K u ltu ry  i  Sztuki, K ura to 
rium  OSK, „C zytelnika", TUR 
i innych organizacji społecznych, 
p rzedyskutow ano spraw y zw ią
zane z urządzaniem  kursów  dla 
analfabetów  i dokształcania, jak  
i upow szechnienia te a tru  dla 
św iata  p racy. Postanow iono, iż 
zeb ran ia  tak ie  będą - się częściej 
odbyw ać dla w ym iany poglądów  
na  te  zagadnienia.

Harcerska grapa obozów 
„Hajgród“ 

śle pozdrowienia
H arcerska qrupa obozów, działają

ca w  ram ach H arcerskiej Służby Pol
sce na terenach Rajgród, Ełk i oko
licach w woj. białostockim i na Mazu
rach. przesyła rodzicom i zaintereso
wanym za naszym pośrednictwem 
serdeczne pozdrowienia. Cała qrupa 
w  liczbie 500 harcerzy (Kraków, W a
dowice, Biała), mimo długotrwałej 
podiróży, czuje się zdrowo, a przepię
kne okolice na których obozy roz
biły namioty, oraz serdeczne ustosun
kow anie się ludności. — zapew niają 
pozytyw ne w ywiązanie sie z obowią
zków H. S. P.

SKUTKI NIEOSTROŻNOŚCI. 16-le- 
tmi Edward M yrdała, p ilnując krów, 
pasących się na pobliskiej łące, za 
snął na toirze kolejowym. W  czasie 
pnaetaciaamia wagonów koła wiom 
zmiażdżyły M yrdałe nogę. Pogotowie 
R atunkow e przewlitozło ofiarę n ieostro
żności do szpitala.

K r o n i k a  ż a ło b n a

śp. Kazimierz Lewicki
Nieoczekiwanie nagle, w parę dni po za

kończeniu roku szkolnego odszedł od nas śp. 
Kazimierz Lewicki, dyrektor Państw. Liceum 

Gimnazjum im. B.
Nowodworskiego. Gdy 
w r. 1931 przybył do 
naszego m iasta z Lu
blina, gdzie zajmował 
w tamtejszym K ura

torium stanowisko na
czelnika wydziału szk. 
średn., bardzo szybko
umiał zjednać sobie w 
środowisku krakowskim 
i poważanie 1 życzli
wość ludzką. Dzięki

w ielkiej kulturze osobistej, taktowi i  umie
jętności postępowania z młodzieżą kontynuo
wał najlepsze tradycje dyrektorów Collegium 
Nowodworskiego. Jako przewodniczący Sekcji 
Dyrektorów Szkół Średnich czy członek Ko
misji teatru dla młodzieży, czy wreszcie czło
nek  zarządu Tow. Miłośników Książki, brał 
udział w życiu kulturalnym  naszego miasta. 
N ajw ięcej jednak pracy włożył w przygoto
wanie 350-letniego jubileuszu Szkół Nowo
dworskich w listopadzie 1938 r. Jubileusz ten 
zamienił się w bardzo piękne święto kultury 
polskiej, uświetnione zjazdem całych rzesz 
dawnych wychowanków.

W net jednak przyszedł tragiczny wrzesień 
1939. Szkoła zniszczona, profesorowie uwię
zieni. Dyrektor Lewicki chronił i bronił ma
ją tek  gimnazjum, a równocześnie zaczął pra
cować w organizowaniu tajnego nauczania i 
jako nauczyciel i  jako wizytator. Po wyzwo
leniu Krakowa przez wojska radzieckie, przy 
poparciu wojewody Ostrowskiego l  przy o- 
fiarnej pracy Komitetu Rodzicielskiego, znisz
czony gmach szkoły odnowił, tak że młodzież 
mogła już w jesieni 1945 rozpocząć naukę w 
własnym domu. Kierował wychowaniem mło
dych Polaków z wielkim talentem pedagogi
cznym i właśnie to przywiązanie do szkoły i 
•troska o nią przyczyniły się do tak nagłego 
Jego zgonu.

Cześć Jego zacnej pamięci!
■fc

Pogrzeb ś. p. Kazimierza Lewickiego, dy
rektora I. Lic. i Gimn. im. B. Nowodwor
skiego zgromadził licznych przedstawicieli 
władz, duchowieństwa, świata naukowego, o- 
raz delegacje młodzieży. Po nabożeństwie, od
prawionym w kaplicy cmentarnej na cmenta
rzu Rakowickim, kondukt pogrzebowy pro
wadzony przez ks. biskupa Rosponda, wyru
szył na miejsce wiecznego spoczynku zmar
łego. Nad trumną przemówili: imieniem
władz szkolnych — dr Danek, grona nauczy
cielskiego — dr Bielak, Komitetu Rodziciel
skiego — ob. Lubowiecki oraz imieniem dy
rektorów szkól średnich — dyr. Romanowicz. 
Z ramienia Komitetu Słowiańskiego i Towa
rzystwa Przyjaźni Polsko-Bułgarskiej pożeg
nał zmarłego prof. dr T. Grabowski, a z ra
mienia Tow. Przyjaciół Książki — dyr. W it
kiewicz. Zamość, gdzie zmarły przez długie 
lata rozwijał swoją działalność pedagogiczną, 
przysłał swego przedstawiciela w osobie prof. 
Milera oraz delegacje szkolne.

K R O N I K A  t g p u r a f M S K K
P r z e d  Ś w i ę t e m  O d r o d z e n i a

W zw iązku ze zbliżającą się 
czw artą  rocznicę w ydania  m anifestu  
PKW N, w  sali posiedzeń W ojewódz
kiej R ady N arodow ej w  K rakow ie, 
odbyło się w  czw artek  zebranie Wo
jew ódzkiego K om itetu  O rganizacyj
nego Ś w ięta Odrodzenia. N a zeb ra
n iu  p rzedstaw iciel KW P P R  J. Chle
bow ski p rzedstaw ił obecnym  p ro jek t 
p rogram u i organizacji św ięta  na  
teren ie  K rakow a i całego woj. k ra 
kowskiego. W program ie tego rad o 
snego św ięta przew idziane są  m. in. 
koncerty ; w yśw ietlanie film ów, za
wody sportow e, zabaw y ludow e itd .

N astępnie w ybrany  został kom itet

w ykonaw czy obchodu rocznicy 
PKW N. N a czele kom itetu  Stanął 
przew odniczący WRN ob. K lim a
szewski. P onadto  w  sk ład  jego po
w ołani zostali przedstaw iciele: KW 
P P R  J. Chlebow ski, WK PPS  red. 
M. K ieta, W ojska Polskiego — m jr 
H ubert, OKZZ — ob. G órkiew icz i 
delegat organizacji m łodzieżowych 
ob. W aydowski.

W drugiej części zebran ia  człon
kow ie • kom ite tu  w ykonawczego 
p rzedyskutow ali głów ne p unk ty  
program u. T erm in następnego  ze
b ra n ia  kom ite tu  usta lony  został na  
w to rek  13 bm. o godz. 10. (dj)

W obron ie człow ieka pracy
W toku sw ojej działalności Społe

czna K om isja K ontroli Cen przy 
MRN nak łada  grzyw ny na  n iesu 
m iennych kupców , k tórzy  n ie chcą 
podporządkow ać się zarządzeniom , 
m ającym  n a  celu  ochronę człow ieka 
p racy  p rzed  w yzyskiem . O statnio 
znow u w ielu  kupców  zostało u k a ra 
nych grzyw nam i — kontro lerzy  
stw ierdzili bow iem  nadużycia i  K o
m isja  w ystąp iła  z w nioskam i do K o
m isji Specjalnej o u k aran ie  grzyw 
nam i n iesum iennych kupców :

G rzyw ną w  w ysokości 50.000 zł 
J a n a  Dzieży, p iekarza  w  B ronow i- 
cach M ałych za w ypiekanie  chleba 
o niedozw olonym  przem iale, 40.000 
zł Ja n a  Pochopienia p iekarza, ul. 
K ochanow skiego za pobieran ie  w yż
szych cen za chleb — 35.000 zł S ta 
n isław a K am ińskiego, L ubicz 5, za 
odm ów ienie sprzedaży m a s ła ' —
25.000 . zł Jak u b a  G abrysia, w ędli- 
n ia rn ia  w  B orku Fałęckim  za n ieu - 
jaw nien ie  cen na  m ięsie w ołow ym  
— 20.000 zł M arii G ruszkow ej, sklep

spoż., Straszew skiego 4 i  K atarzyny  
K orusow ej, ul. D ietla 82 za żądanie 
w yższej ceny  za masło, W iktorii P o 
dobińskiej, sklep spoż., B ronow ice 
M ałe za pob ieran ie  w yższej ceny 
za chleb  i sp rzedaż p ieczyw a o n ie 
dozw olonym  przem iale, H aliny  S tu - 
pień , F lo riań ska  42 za n ieuw idocz- 
nienie cen n a  a rty k u łach  gospodar
czych — 15.000 zł F e lik sa  H natów , 
res tau rac ja , K r. Jadw ig i 184 za n ie- 
u jaw nien ie  cen i  H eleny N iedział- 
kow skiej, sk lep  spoż. Z w ierzyniecka 
35 za pob ieran ie  w yższych cen  za 
m asło; g rzyw ną w  w ysokości 30.000 
zł u k a ra n i zostali: Ju lia n  Gwóźdź,
p iekarn ia , ul. K ai w aryńska 54 za 
sprzedaż ch leba o niedozw olonym  
przem iale i  J a n  K ras, w łaściciel 
re s tau rac ji w  L asku  W olskim za 
n ieposiadanie rach u n k u  n a  koniak  
pochodzenia zagranicznego i  n iew y- 
szczególnienie cen n a  a rtyku łach .

P onadto  grzyw nam i w  w ysokości 
od 3 do 15 tysięcy  uka ran y ch  zo
stało 18 w łaścicieli firm .

Wódka na w eselu— zbiorowa bójka —  dwa tiupy
We w si Jaw czyće pow. k rakow - 

skieg odbyw ało się w esele, w  czasie 
k tórego młodzież w ie jska  raczy ła  się 
obficie alkoholem . Z b łahej przyczy
ny  pow stała  aw an tu ra , a  następn ie  
bójka, w  k tódej wzięło udział p rze
szło 15 osób. K ilkunastu  uczestn i
ków  bójk i odniosło ciężkie rany , a  
W ładysław  G um ulec i Józef Woź
n iak  zostali zabici. Zdziczenie ucze
stn ików  b ó jk i było tak  w ielkie, iż 
leżących ju ż  n a  ziemi, bez oznak ży
cia, G um ulca i  W oźniaka b ito  ko
paczkam i po głow ie i ciele, w sku tek  
czego głowy ich zostały  zmiażdżone.

U czestnicy bó jk i posługiw ali się bo
w iem  kopaczkam i, szty letam i i n o 
żami.

W ładze aresztow ały  uczestn ików  
bójki: F ranciszka U rbańskiego, b ra 
ci F ranciszka, Jan a , A ndrzeja  i  W ła
dysław a K aletów , J a n a  M arkota, 
Józefa  P a jd ak a , W ładysław a W rze- 
śn iaka, Ja n a  G um ulca, J a n a  Woź
n iaka  i  W ładysław a W oźniaka.

Sędzia okr. śledczy zwrócił się  do 
Starostwa Powiatowego w  sprawie 
zakazu sprzedaży w  tej m iejscow o
ści alkoholu i urządzania w szelkich  
zabaw na okres jednego roku.

Obóz pracy dla nielegalnych garbarzy
Prow adzenie n ielegalnych garb arń  

i hande l skóram i pochodzącym i z 
tych  źródeł je s t zabroniony. Nie 
chcą jednak  o tym  w iedzieć ci, k tó 
rzy  dla w łasnych  korzyści szkodzą 
in teresom  gospodarki państw a.

W Bodzowie pow. W adowice za
trzym ano Józefa  R zadka, zamożne
go gospodarza, k tó ry  zajm ow ał się 
n ielegalnym  garbow aniem  skór, a  w  
czasie dochodzeń znaleziono w
jego posiadaniu  k ilk a  w ierzchnich  
skór m iękkich  i półfabrykatów . J ó 
zef F u  ja , posiadający  dobre gospo
darstw o  rolne, naw iązał k o n tak ty  z 
n ielegalnym i garbarzam i z Zem 
brzyc i okolicy i założył w  dom u 
sw oim  w  S tryszow ie n ielegalną 
garbarn ię . G arbarn ię  w y kry to  i za
kw estionow ano k ilk a  m iękkich  skór 
kolorow ych. A ndrzej S erek  ze Skot
n ik  zajm ow ał się system atycznie

Jaka będzie pogoda  
w dniu 9  bm.

Zachmurzenie zmienne. Na 
łudniu i zachodzie kraju duże. 
Miejscami deszcz oraz skłonność 
do burz. Temperatura w ciągu 
dnia od plus 14 stopni do plus 22. 
Słabe lub umiarkowane wiatry 
przeważnie z kierunków południo
wych.

MIEJSKI WYDZIAŁ APROWIZACJI
zawiadam ia, iż począwszy od okresu 
w ydaw ania k a rt na  sierpień br. pew na 

•ilość zakładów pracy będzie przydzie
lona pod względem zaopatrzenia k a r t
kow ego dlo M iejskich Urzędów Obwo- 
diowyidh, na  terenie k tórych odnośne 
zakłady się znajdują. W ykaz przenie
sionych zakładów  jes t podany do 
w iadom ości na  tab licy  ogłoszeń M iej
skiego Wytdteiału A prowizacji, ul. 1 
Maja. 6 oraz w M iejskich U rzędach 
Obwodow ych nr n r I, II, III, IV, V, 
VI, VI/2 i‘ X.

ZA ODSTĘPSTWO OD NARODO
WOŚCI POLSKIEJ. Sąd N ajw yższy w 
K rakowie zatwiendiził wyroik Sądu O- 
fcręgowego' w  Katowicach, skanujący 
A lionsa Kostowskiego na  8 la ł w ięzie
n ia  za to., że  będąc obyw atelem  pol
skim  zgłoisiił w roku 1939 w  Bielszowi- 
oaclh swoiją przynależność dlo narodo
wości niem ieckiej, birał udział w  orga
nizacji przestępczej SS i działał na 
szkodę ludności polskiej, u łatw iając 
aresztow ania Polaków. (m. d.)

przew ozem  skór pochodzących z 
n ielegalnych  g a rb a rn i n a  te ren ie  
Zem brzyc i  okolicy do K rakow a. 
W chw ili zatrzym an ia  go w  Zem 
brzycach przez funkcjonariu sza  MO 
porzucił on posiadane przez  siebie 9 
skór m iękkich  i  usiłow ał zbiec. Zo
s ta ł jed n ak  zatrzym any. R ów nież 
S tefan ia  G odula, zam. w  K rakow ie, 
tru d n iła  Się od długiego czasu h a n 
d lem  skóram i. Z ostała  ona za trzy 
m an a  w  pociągu i  zakw estionow ano 
p rzy  n iej 5 skór m iękkich, k tó re  u - 
m ieściła n a  sobie, ow ija jąc  się n im i 
pod  płaszczem . U siłow ała ona po
zbyć się posiadanych  skór, czem u 
jed n ak  przeszkodzili fu n kc jonariu 
sze MO.

D elegatura  K om isji Specjalnej 
w ystąp iła  z w nioskiem  o sk ierow a
n ie  tych  szkodników  gospodarczych 
do obozu p racy  przym usow ej.

Rolnicy -  z powiatów, 
dotkniętych klęską 

powodzi
W związku z klęską powodzi, 

a tym samym brakiem paszy na 
w yżywienie inwentarza poszkodo
wanych przez powódź rolników 
woj. krakowskiego, Ministerstwo 
Rolnictwa i Reform Rolnych, do
ceniając konieczność przyjścia 
z pomocą ludności wiejskiej, za
mieszkałej w obrębie powiatów, 
szczególnie dotkniętych klęską 
powodzi, postanowiło przeznaczyć 
tereny w  4 gminach woj. rze
szowskiego na bezpłatne dokona
nie sianokosów przez poszkodo
wanych rolników woj. krakow
skiego.

Zainteresowani rolnicy powinni 
zgłaszać sie do Pow. Zarządów 
Zw. Samopomocy Chłopskich, 
gdzie otrzymają wyczerpujące In
formacje w sprawie przeprowadze
nia sianokosów i otrzymania pa
szy dla inwentarza.

Humor ponad normę?
„Syrenę" rozparcelowano na w aka

cje. N ajpierw  dw oje je j aktorów  wraz 
z  gronem poetów  i sa tyryków  dało 
nam wieczór jasny od rac intelektual
nego dowcipu. Po czym  inni aktorzy  
jako rzekom o „najpopularniejsi arty
ści łódzkiego teatru" pokazali nam  
program, zawierający „najcelniejsze 
utw ory z  całego znakom itego sezonu  
teatralnego „Syreny". Czy dyrekcja  
sym patycznego teatrzyku nie zapro
testuje  — w e w łasnym  interesie — 
przeciw  tej orgii kom unikatów?

M ałkiew icz, Hanusz et com o/fes 
mimo woli przedstawili nam  parodię 
kabaretu vom  anno dazumal. Prym ity
w izm  tekstów  zrów now ażony b y ł w  
pełni fatalnym  poziomem ich w ykona
nia. Na przeciąg jednego wieczoru co
fnięto nas o 30 lat w stecz, dem onstru
jąc rozbrajające niedołęstwo „szasnta- 
nów", ugarnirowanych „patrio tyczny
m i" m ełodeklamacjami.

A k to rzy  tłumaczyli się, że krakow 
skie przedstawienie było  w łaściw ie ich 
p ie r w  zbiorową próbą. A le  w ta
kim  i, należało zamknąć szczelnie
drzwi na widownię.

K. PIOTROW SKI

K o m u n i k a t y

DYŻUR LEKARZA-POŁOZNIKA UBEZPlE- 
CŻALNI SPOŁ.: dnia 9 lipca — dr Adam 
Helbich, ul. Kopernika 23, tel. 548-30, 597-39.

W e wszystkich innych nagłych zachorze- 
niach w nocy należy wezwać lekarza dy- 

"żuTnego z  Ubezpieczalni, n r tel. 570-70.
DYŻURY APTEK. Rynek Główny 22, Szcze

pańska 1, K arm elicka 23, Długa 66, Krakow
ska  19, Rakowicka 12, Kościuszki 18, Ka
zimierza W ielkiego 78, Rynek Podgórski 15, 
Borek Fałęckl, Główna 344.

KONFERENCJA REFERENTÓW BEZPIE
CZEŃSTWA I  HIGIENY PRACY ORAZ REF. 
UBEZPIECZEŃ SPOŁECZNYCH ODDZ. I 
ZARZ. OKRĘG. ZW. ZAW. odbędzie s ię  dnia 
12 bm. o godz. 10 w  sali konferencyjnej 
OKZZ (Rynek Gł. 34).

GIMNAZJUM I LICEUM DLA DOROSŁYCH 
TUR z  prawami szkół państwowych przy j
m uje kandydatów  do wszystkich k las sk ró 
conych gimnazjum i  lioeum na  naukę w ie
czorną, Pierwszeństwo m ają  pracujący  człon
kow ie Zw. Zaw. W pisy i inform acje od 14 
bm, w  lokalu TUR (ul. G arbarska 1) od  godz; 
10—13.

i STARANIEM ZJ. Z. P. R.2„POALEJ SYJON" 
I Z. P. R. „HASZOMER HACAIR" w ygłoszo

ne  zostaną w  dniu iO bm. o godz. 18 'w  lo 
kalu  im, dr Ringelbluma (ul. Przemyska 3) 
referaty  na tem at „Polityczna, w ojskowa i  go
spodarcza sytuacja państw a Izrael". Refe
ru ją : A. Lewlt i  A. Poznański, członkowie 
C. K. obydw u partii.

POLSKIE TOW. KRAJOZNAWCZE urządza 
w  niedzielą 11 bm. wycieczką do Lipowca. 
Zbiórka na  dworcu gł. pod zegarem  o godz. 
8.30 rano. Bilety do Spytkowic zakupują u- 
czestnicy wcześniej. W  raztfe niepogody wy
cieczka n ie odbędzie się.

KALENDARZYK IMPREZ
na piątek 9 lipca.

TEATRY. M iejski im. J. Słowackiego —
godz. 19; ,, Owcze Źródło". — M iejski
Stary Teatr — Duża saila, godz. 19: , .W e
sele F igara"; M ała sala, godz. 19.15: 
„A rchipelag Lenoir". — Teatr Pow

szechny TUR — godz. 19.15: „M adame
Sa&s-Góne". — T eatr „Studio** (ul. Skar
bowa 2) — go d z .. 19.30: „Ich dwóch i 
ona jedna", — Barbakan — godz, 20.45: 
„ Igrce",

WYSTAWY. W ystaw a bieżąca artystów  
krakowskich oraz w ystaw a zbiorowa 
Br. Bryknera i I. Zbigniewiczowej — w
Pałacu Sztuki, codziennie w  godz. 10—16. 
W ystaw a „W iosna Ludów** 1846—1849 —
w Muzeum Historycznym m. Krakowa, 
św. Jana 12. — W ystaw a prac Piotra Mi
chałowskiego — w Muzeum Narodowym 
w Sukiennicach — codziennie w  godz. 
10—14. — W ystaw a zabytkowych tkanin 
— w M iejskim Muzeum Przemysłu A r
tystycznego, Smoleńsk 9, codziennie w 
godz. 9—15. — W ystaw a oręża polskiego 
od Chrobrego do Kościuszki — w  Muzeum 
Narodowym, Al. 3 M aja 1.

KINA, Gdańsk: „Dwulicowa kobieta", 
Swit: „M elodia serc" , Apollo i Sztuka: 
„Zagubione dni", Uciecha: „Rosanna z 
siedm iu księżyców ". W anda: „Casa
blanca", W arszawa: „Biały k ie ł" , W ol
ność: „Zielona dolina". — Początek se 
ansów: Swit i W olność _  15.30, 17.43 
i 20. Apollo — 15, 17.30 20; Sztuka —
15.30, 18 20.30; Uciecha — 15.30, 17.45
i 20; W anda — 15.30, 17.30 1 19.30; we 
wszystkich pozostałych kinach o godz. 
16, 18 i 20.

Kino Aktualności w sali Apollo;
Polska Kronika Filmowa, Polska Fabry
ka Wagonów, Pstrągi, Tenis. — Począ
tek o godz. 12, 13 i 14; wstęp 35 zło
tych.

ę iw iąkow e Kino Oświatowe (Garbar
ska 1): Program Jak w kinie Aktualności
z wyjątkiem kroniki filmowej. Początek 
o  godz. 17, 18.30 1 20; w niedziele i 
św ięta poranki o godz. 11.30.

d zien n ik
SPORTOWY
W ojsk, m istrzostw a sport- 

okręgu  krak ow sk iego
Ną boiskach M. Stadiiomiu, Cracovw, 

W isły i na p ływ atai W oj. Utrą. K. r .  
w Krakowie, począwszy od soboty  
bm. do środy 15 bm. odbędą s ię  m i
strzostw a sportow e OW  Kraków. W 
zaw odach tych wezmą udział najlepsi 
sportow cy w konkurencjach indyw i- 
dualmyoh i zespołowych ze w szystkich 
jednostek  okręgu, w ilości 600 ofice
rów i szeregowych.

Na program  zawodów sk ładają  srę: gimna
styka przyrządowa, lekkoatletyka, pływ a
nia, boks, piłka nożna, piłka siatkow a i  ko- 
szykowa.

Program zawodów:
10 lipca br. (sobola) Stadion M.: godz. 14: 

otw arcie zawodów, defilada, godz. 15 t9. 
rozgrywki piłki siatkow ej (sł. czynna) i ko
szykowej (kadra), godz. 16—19: przedbieg: 
100, 400, 1500 m, skoki w  dal, wzwyż, rzuty 
granatem  i dyskiem , sztafeta 4X100 i olim 
pijska, go Iz. 17—21: boks, godz. 16—20: dwa 
spotkania piłkarskie.

O tw arcie p iłkarsk iego  
ośrodka szk o len iow ego  

w N. T argu
W  niiedizdelę, 11 bm. odlbędziie się na 

, .Czerwonem" w N. T argu uroczyste 
pośw ięcenie i o tw arcie  „Piłkarskiego 
O środka Szkoleniow ego K rakow skie
go  Okr. Zw. Piłki N ożnej", na które 
zapraszają sym patyków  sportu  KOZPN 
i Podofcr. Podhalański.

Program  urcotzrystośoi: godz. 10 msza 
św. w N. Tairgu, godz. 10.45 defilada 
zaw odników  n a  rynku  i  przemarsz do 
ośroidika, pośw ięcenie ośrodka, pod- .
niesien ie  flagi, przem ów ienia gości, I 
goide. 12.45 w pisy  do księg i pamiątko- ‘ 
w ej KOZPN, godz. 16 zaw ody piłkar
sk ie  O środek Pilfc— reprez. N. Targu 
i godz. 17.45 W arszaw a—Kraków (or
lęta).

Dla um ożliw ienia przyjazdu na tę 
uroczystość KOZPN organizuje prze
jazdy sam ochodam i dio N. Targu i z 
pow rotem . Zgłoszenia na przejazd, 
k tó ry  nastąpi w niedzielę 11 bm, o 
godz. 7. należy podaw ać do KOZPN 
Basztowa 6 tel. 548-54.

Ruch traci punkt z Warta
Poznań (tel.) Ruch ( może zawdzięczać swe

mu bram karzowi W yrobkowi, że zdobył w 
czwartkowym meczu z  W arfą 1 punkt, uzy
sku jąc  1:1 (Oli). W arta  m iała przewagę prze* 
3/4 meczu, a tylko słabo strzelający jej 
napastn icy  v dobra gra W yrobka, uchroni
ły  Ruch od paru  straconych bramek. War
ta pozyskała os ta tn io  nowego trenera, b. 
piłkarza SLavit, K ristka, i  widocznie jego 
obecność spowodowała poprawę jej formy. 
Bramki zdobyli w 27 min. Skrzyp ni ak i  w 78 
min. Cieślik. Sędziował Aleksandrowicz z 
W arszawy. (g)

Po VIII etapie 
„Tour de France'

Paryż (obsł. wł.) Po sześciu etapach ,,Tour 
de France" nastąp ił we wtorek w Biarritz 
odpoczynek, W  środę VII etap Biarritz— 
Lourdes (219 km) w ygrał Włoch Bartali
6,40,47 godz., 2) Robie (Fr.), 3) Bobet (Fr.).
w  czw artek VIII etap Lourdes-—Marsylia (261 
km) zakończył się ponow nie zwycięstwem 
Bartaliego — 8,27,25 godz.

Prowadzi w klasyfikacji ogólnej po 1888 
km: Bobet (Francja) 54,04,21 godz. 2) Sciairdt 
(Włochy) 54,12,03 godz., 3) Lambrecht l ^ 1' 
gia) 54,13,39 godz., 4) Teisseire (Francja) 
54,13,44 godz., 5) Lapabie (Fr.) 54,20,25 godz. 
Pizeciętna dotychczas w ynosi prawie 35 W  
godz.

W  pierwszym m eczu -ligi tenisowej -fecae- 
cióska KT pokonał Gwardię Bydgoszcz 1®̂*

N A l W A Ź N J i T S Z f  

m  A U D Y C JE m
na dzień 10 lipca 194j r. (sobota):

Godz. 7.20: Poradnik domowy w opracowa* 
niu J . Gabryel. 12.25: Pieśni kompozytorów 
obcych w  wyk. A. Rudnickiej (sopran). — 
12.45: Poradnik dla wsi. 13.00: Koncert w** 
rywkowy. 13.45: V audycja z cyklu ..Koffl* 
pożytor tygodnia — J . Brahms" (płyty). "  
14.30: Koncert życzeń. 15.30: „Chodziła 
p la  po desce", słuchowisko H. Januszew
sk iej d la dzieci. 16.30: Kwadrans lekkiej no
żyki fortepianowej w  wyk. W, Karwińskie* 
go. 16.45: „Przy 6obocie po robocie", I®-49, 
„Dwaj sam obójcy", audycja rozrywkowa wg. 
opow iadania K. M akuszyńskiego, radiofoniza* 
cja I. B rudnickiej. 19.00: Koncert solistów 
w w yk. E. Kossowskiego, A. Wąsika, -J* 
Gaczka, 19.20: Odpowiedzi na listy. 19,4! 
,,Z życia B ułgarii". 20.10: „Wieczór Mic
kiewiczowski". 20.40: Recital fortepianowi 
S. Staniewicza.

ZAGINĄŁ. Dnia 3 bm. wyjechał do Krak® 
wa z W ieliczki rannym  pociągiem mężczyz04 
la t otk. 50, niski, brunet, bez prawej r ^ '  
Ubrany w brązową m arynarkę (miszczon^ 
jasny kaszkiet, na nogach drewmaki. Wy®*®* 
niony miał poszukiwać pracy. Do dnia 
siejszego do domu nie powrócił. Ktokolwiek 
w iedziałby coś o zaginionym, proszony J®*1 
o podanie wiadomości do najbliższego 
mieariatu M. O. Nazwisko zaginionego & 
zef M adej, zam. M ała Wied, gmina W * 
Ucaską,

£
i
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Podziękowanie
za przeprow adzenie ciężkiej operacji i w yleczenie mej 
sio stry  Zofii składam  Profesoiow i

Dr Bronisławowi Stępawskiemu
dyrektorow i K liniki G inekologicznej w K rakowie 

22111 T jU d te ik  P o l e k ,  Zakopane

Wołnt pesady
OHMKł--. i *  « ; '• ‘ m-ŁuBoł-SPo.

POTRZEBNI za raz  2 fo rnale  
z  rodzinam i ł 20 ro b o tn ików  
sezonow ych na w an in k a ch
k o n tra k tu  ta ry fow ego . M a
ją te k  państw ow y  M alyszyn  
W ielk i, {X>czta i ko le j G o
rzów , Z iem ia L ubuska,

?009k 2

BUFETOWA zdo lna  p o trze 
bna za raz . Z głoszenia do R e. 
a ta \irac ji pi. D om inikański 6.

22366

POTRZEBNY chłopiec do 
w y tw ó rn i g a lan te rii m e ta lo 
w e j. F lo ria ń sk a  5, II p.

7065k

POSZUKUJĘ in te lig en tn e j —
zau fanej o so b y , d ob re j p r e 
zencji, k tó ra by  s ię  za ję ła  
sam odz ie ln ie  b iu row ością  o- 
raz  malyir. gospodarstw em  
dom ow ym . Z głoszenia oso 
b is te : K raków , G rodzka 6/1.

22155

DYREKCJA G im nazjum  w 
P ilżnie po szu k u je  za ra z  n a u 
czycie li m atem atyk i i fizyki 
o raz  łac in y  z geografią . — 
W a ru n k i: p łaca państw ow a,
dodatek  K om itetu Rodziciel
sk ieg o  (gotów ka, prow ian t), 
ry cza łt na p rzen iesien ie . Sa- 
m otńi lub bezdzietne m ał
żeństw o o trz y m ają  m ieszka
n ie  w in te rn ac ie , u trzym an ie  
dla o p ie k u n a  in te rn a tu . Po
dan ia : K urato rium  Rzeszów  
przez  D yrekcję  G im nazjum  
w P ilżnie. 7060k-3

DZIAŁ B udow lany Z jedno
czen ia  Biur Projekfcowo-M on- 
tożow ych d la  G órn ic tw a w 
K atow icach  p rzy jm ie  2 inży . 
n ie ró w  a rch itek tó w  i 2 te 
chn ików  budow lanych . W y
m agan ia : d ługo le tn ia  p ra k ty 
ka , ch ę tn ie  w idziane p o s ia 
dan ie  u p raw n ień . Z głoszenia 
o so b is te  z dokum entam i u 
K ierow n ika  D ziału, K atow i.1 
ce, M ie lęck ieg o  8, oficyny , 
I p ię tro .

707 lk

Kr. Bud. M. N. 33/48.

OGŁOSZENIE PRZETARGOWE
Z a rz ą d  M ie jsk i w K rak o w ie , K ie ro w n ic tw o  

B udow y M uzeum  N a ro d o w e g o  ogłasza niniejszym  
prze ta rg  nieograniczony, publiczny, na w ykonanie n astępu 
jących  robót, w nowvm gmachu Muzeum Narodowego przy 
Alei 3-go M aja Nr. 1 w Krakowie, a  m ianow icie:

1) r o b o t y  m u r a r s k i e ,
2) r o b o t y  k a m i e n i a r s k i e .
3) ro b o ty  s to la r s k ie .
4) ro b o ty  s z k la r s k ie ,

Form ularze o lertow c m ożna pobierać za op ła tą  od dnia 
10 lipca br. w biurze K ierow nictwa Budowy Muzeum N aro
dowego, przy Alei 3 M aja 1 (nowy gm ach Muzeum) co
dziennie w godzinach od 10— 12 przedpołudniem , gdzie rów 
nież m ożna otrzym ać w szelkie inform acje, odnośnie robót 
przetargow ych.

O ierty w kopertach  zam kniętych, bez znaku firm y należy 
•k ladać na  każde roboty oddzielnie, do dnia 20 lipca b r., 
godzina 12-ta w południe, w Zarządzie M iejskim, —  plac 
WW. Świętych 4, II p. Oddz. Bud. M iej., pokój Nr. 239, po 
czym nastąp i o tw arcie o le rt w obecności oferentów .

Do oferty należy dołączyć kw it n a  w płacone w adium w 
K asie M iejskiej, w wysokości 2 proc. kwoty oferow anej. 
Oferty bez wndium są niew ażne i n ie będą w ogóle roz
patryw ane . 7080k

URZĄD WOJEWÓDZKI KRAKO W SKI, W YD ZIA Ł ZDROWIA
prosi o

ZŁOŻENIE OFERT
na n as tępu jąca  przedm ioty sprzętu s a n lta m s ja :

1) Wagi lekarsk ie  osobowe w ilości 50 szt.
2) Wagi lekarsk ie  niem ow lęce w ilości 40 sz t.
3) A paraty do m ierzenia ciśn ienia krw i (rtęciow e i ze

garow e) w ilości 40 szt.
4) W zrostom ierze m etalow e do przym ocowania do podsta

wy drew nianej w ilości 60 szt.
Zgłoszenia należy przysyłać do Urzędu W ojewódzkiego 

Krakowskiego Wydziału Zdrowia. Kraków, u l. Basztowa 22.
7002k-3

Elektrownia Miejska w  Krakowie
p r z y j m i e :  

1 spawaczarurkarza,
2 Ślusarzy kotłowych 
I 1 ślusarza maszynowego

W ymienieni w inni być fachow cam i, z dużą p rak ty 
ką zawodową.

Zgłoszenia w  S ekre tariac ie  E lektrow ni M iejskiej, —  
Kraków, u l. D ajw ór 27. 7073k

Dyrekcja Gimnazjum i Liceum 
Przemysłowego i Szkoły 
Zawodowej przy zakładach
Syntezy Chemicznej w Dworach

k. Oświęcimia

przyjmie 
nauczycieli

1) Języka polskiego,
2) matematyki
3) towaroznawstwa (materiałoznaw

stwa),
4) księgowości,
5) organizacji handlowej I przemy

słowej,
6) rysunków technicznych,

oraz
7) kierownika warsztatów mecha

nicznych,
8) kierownika warsztatów elektry

cznych,
9) technika mechanika,

10) technika elektrvka,
11) technika chemika.
12) instruktora mechanika,
13) Instruktora elektryka,
Na stanowiska 1—8 wymagrane wy

kształcenie uniwersyteckie. 
Na stanowiska 9—13 wymacane wy 

kształcenie średnie i praktyka.
Podania z życiorysem i uwierzytel

nionymi odpisami świadectw należy 
przesyłać pod adresem: Zakłady Synte
zy Chemicznej Dwory k. Oświęcimia. 
Wydział Personalny.

Uposażenie przewidziane zarządze
niem Min. Praem. 1 Handlu, Departa
ment Szkolenia Kadr. 7077k

POM O CNICA  doowywa, do 
b re  g o tow an ie , św iadectw a 
po trzebna. S ław kow ska 4 — 
F ortep iany . 22168

POSZUKUJEMY paru  osób 
do p isan ia  nut. P olsk ie  W y 
daw nic tw o  m uzyczne, Basz
tow a 23, m. 6, godz. 10— 13.

22050-2

SŁUŻĄCA in te lig en tn a  z  po 
lecen iam i poszuk iw ana do 
jodnę j o soby . Dam m ieszka
nie, u trzym an ie  za obsługę. 
Z głoszenia D ziennik Polski 
„N r. 22125".

POTRZEBNY naty ch m iast —  
k ie row n ik  (kasjer). S k łady  
Rozlew nia P iw a K alw aria . 
P ilne zgłoszenia D ziennik 
P olsk i „N r. 22142',

Sprzedaż

TRYKOTARSKĄ m aszynę — 
p ła sk ą  8/70 k om pletną  sp rze 
dam . — Zgłosczenia D ziennik 
P oisk i ,,N r. 22150".

22150-2

OKAZJAI Tapczan dwuos© 
bow y, p iękny  o tom anę. 8 
m a teracy  w łósiennycłi sprze.
dam — K raków  K rakow ska 
46/5 21383-10

PAKOW ACZKI eksp ed ien tk i
k w alifikow ane t  p o lecen ia 
m i poszuk iw ane. Zgłoszenia 
p isem ne do  B iura O głoszeń 
PAP, K raków , Basztowa 15.

708 lk

Peszd patzukują

NAUCZYCIEL ang ielsk iego
zm ieni posadę, m iejscow ość 
obo-jętna. D ziennik Folski 
„N r. 2179?'-. 21797-3

A G R O N O M .plan tato r d ługo
le tn ia  p rak ty k a  poszukuje 
ad m in is tra c ji m a ją tk u  ew en
tu a ln ie  dzierżaw y w oko licy  
K rakow a. Z głoszenia D zien
n ik  P olsk i ,,N r. 21805".

21805-2

PIELĘGNIARKA m asażystka
p o szu k u je  za jęc ia  ty lko  w  
K rakow ie  u l. Koch anow skie- 
go 14/3, B iałachow sLa.

22362-2

RUTYNOW ANA s iła  b iu ro 
wa (maszynoipiemo, s ten o g ra 
fia) p oszuku je  posady . — 
D zienn ik  P olsk i „N r. 22035".

22035-3

POSZUKUJĘ ob słu g i cało
dz ien n e j racz lub  2 razy  ty 
godniow o. — S pecja lność  
sp rzą tan ie  g run tow ne. U czci, 
w a  i po lecana . D ziennik  Pol
sk i „N r. 22107".

CUKIERNIK, d o b ry  facho
w iec , ciaistkarz, b iszkop ty  
fab ryczne, k ek sy , p re c le  itp . 
szuka p racy . D ziennik  Polsk i 
„N r. 22108".

MASZYNĘ S ingera — m ęską 
. .S im a n co ' sprzedam  tanio  -  
K raków . Bracka 8/5. O ficyna.

21748-3

BUCIKI na korku so lidne  — 
sp rzedaje , p rzy jm uje w szel
kie zam ów ienia Kraków Rv. 
nek 10. 21868' 5

PIA N IN A  m arko we sp rzedaje  
— k u p u je  R ajkow ski K ra
ków , R ynek K leparsk i 2.

21924-10

WANDBRER Utenuzynę cz te
rodrzw iow ą czw órkę sprze
dam . D ziennik  Polski „N r. 
22364",

SPRZEDAM p ięk n eg o  w ilczu
ra  alzackiego, podpalanego , 
pó łto rarocznego . M azow ie
cka 5a,/4 . 22368-2

SPRZEDAŻ fabryczna k o r n e ,  
tyków  „FLO R IN A ", K raków , 
K rakow ska 17 Sklep

6908k-3

DWIE kam ien ice  now e, peł- 
nokom fortow e (przy Parku 
K rakow skim ) sp rzed a  KUL
CZYK K arol, K raków , Basz- 
toa 10/1, tel. 593-01.

V  31637-2

lMASZYNĘ dam ską k ry tą  — 
sprzedam . K raków  D ługa 41 
m. 3. f 21844-5

SZCZĘŚLIWE o b rączk i k u 
pisz w  firm ie „C zas"  K ra
ków , S tarow iś lna  10.

21966-2

SYPIALNIĘ, szafę kom bino
w aną, tapczan , b ie liźn ia rkę , 
to a le tę , szafk i nocne, ja d a l
n ię , b iu rko , salon  „L udw ik 
F ilip " , um yw alnię sp rzed a : 
Skład M ebli, K opern ika  8.

22048-2

POSZUKUJĘ za jęc ia  od  2-ej 
p o  po łudn iu  (szw alnią, s to 
łów ka, sp rzą tan ie). Dzi«n®Łk 
Polski „N r. 2210-9".

S z c z o tk i — P ę d z ie
H u r t  — d e t a l  M

Jan Sychowski|
Kraków

ul. F lo r ia ń s k a  3 6 °
w podw órcu. Tel. 570-34

M ATEM ATYKI u dzie la  ta- 
n io  ru ty n o w an y  em ery t. — 
W iśln a  10, o fic y n a  I.

22370

INTELIGENTNA, k u ltu ra ln a  
za jm ie  s ię  dom em  samotniej 
o so b y  w zg lędn ie  p robostw em  
K raków , AU. S łow ack iego  43 
m. 5. 22135

KUCHARZ, k a w a le r  poszuku 
je  p ra c y  za raz , chę tn ie  stou 
łów ka, siipitaJ, sanato rium . 
•Magoń Jan , Łańcut, Son ina 
130. 2344a

PRZYJMĘ p row adzan ie  k s ię 
gow ośc i w  han d lu  lu b  p rze
m y śle  w  godzinach  p o p o łu 
dniow ych. .— Z głoszen ia:
„W SPÓ LN O TA 1*, p lac  W szy 
s tk ic h  Ś w iętych  8 p od  „196" 

22153

ADW OKAT w  K rakow ie
p rzy jm ie  p ra c ę  w  k an c e la r ii 
ad w o k ack ie j»z a  w y n ag rodze
n iem  procen tow ym  lub  s ta 
łym , Z głoszenia D ziennik 
Po lsk i „N r. 22323".

PRZEPISYW ANIE n a  m a
szy n ie  p rzy jm ę. Z głoszenia: 
D ziennik. Podski „N r. 22355".

MEBLE okazyjnie!
Kompletny pokó j: szafa kom
binow ana, dw a p iękne ta p 
czany, s tó ł okrągły rozsu
wany, sześć krzeseł w yście
lanych to a le tk a  i ta b o re t. —  
W ykonanie luksusow e, przed
w ojenne, —  Cena całości 
złotych 9 7 .5 0 0 .— . Syp ia ln ią  
kom pletną, now oczesną —  
przedw ojenną zl. 82 .0 00 . 
Syp ia ln ia  s ta rsze  od 40 .000 . 
Jadaln ię now oczesną 7 0 .0 00 . 
Jad a ln ia  dębowe, stylow e róż
ne  od 30 .0 00 . Gabinety róż
ne  od 4 2 .0 0 0 . Szaty tró jdzie l
ne od 12 .000 . Różne meble 
now oczesne, używ ane, przed 

wojenne 
poleca, wybór —  n a jtan ie j

HALA MEBLOWA'
Kraków, GRODZKA 59, I p.

te lefon  553-95.
22138

55

MASZYNĘ S ingera  k ry tą  — 
sprzedam . K raków , św. J a 
na 3/8. 21995-3

SAM OCHÓD DKW  czterocy- 
lin d ro w y  o k az y jn ie  sprzedam  
K raków , św . M arka  7. G araż.

22011-2

SAMOCHÓD PÓŁTONOW Y 
m arki „PR A G A " w  p ie r 
w szorzędnym  stan ie  sp rzeda 
Dom H andlow y, K raków , św. 
A gnieszki 2. 7063k-3

MŁYNARZE! P rzybory  m ły ń 
skie, a rty k u ły  techn iczne  — 
dostarcza — „M ły n a rstw o " , 
K raków , św. F ilipa 13.

21553-10

SKLEP a r ty k u łó w  gospodar
s tw a dom ow ego p rzy  A lei 
S łow ack iego  o d s tąp ię  z  to 
w arem , u rządzeniem . O ferty  
„PA R " — K raków , Rynek 
G łów ny 46, dla „3321"..

7067k-3

OPONĘ 600X18 sprzedam  —  
S ław kow ska 18. Komis.

22123

SPRZEDAM MASZYNĘ pła
sk ą  do szycia  pudełek . T e
le fo n  578.04. 7064k

PIA N IN O  krzyżow e sp rze
dam  okazy jn ie . K raków , św, 
Tom asza 17/2. 22090

SPRZEDAM szafę że lazną  — 
(pancerną) ze s k ry tk ą  b iu r 
ko , sza fę  żailuz.jową, łóżko 
że lazne  b ia łe , oporny m oto
cyk low e 19X325, nak rycie  
sto łow e sreb rn e , se rw is  p o r. 
celanoiwy, różne częśc i r o 
w erow e, ap a ra t d o  m asażu 
(e lek tryczny), słuchaw k i le 
k a rsk ie . ska lpe le  ch iru rg i
czne, różny  sp rzę t w ęd k a r
ski. — K raków , S obieskiego  
16c, m. 4. 22106

MOTOCYKL „V ic to r ia "  250 
s ta n  p ie rw szo rzędny  sp rze . 
dam . K raków , Boć ego C ia ła  
29/14. 22121-2

LODÓW KĘ e lek tr . AEG. — 
św iecznik  an tyczny  8 płowi, 
sprzedam  S zew ska 16 m. 2/b 

22122

SPRZEDAM lub  w ydzie rżaw ię  
b a rak  n ad a ją c y  s ię  n a  m a
gazyn, p rąd  s iła , św iatło  — 
z n a jd u ją c y  s ię  n a  p a rce li o- 
grodzoaiej. W iadom ość K ra
ków , Józefa  44.

22130-2

ŁÓŻECZKA dziec ięce , polo- 
we, m a te rac e  w łósienne , ta 
pczany  po leca  W eso łow sk i. 
K raków , św . M ark a  16.

22097-3

PIA N IN O  NOW OCZESNE o-
k az y jn ie  sprzedam . STRA
SZEW SKIEGO 5/2.

22099-3

SPRZEDAM ro w er x m o to 
rem  o ry g in a ln y m  fab rycz
nym , e tan  dobry . Z głoszenia 
D ziennik  P olsk i, K raków  — 
„N r. 22329".

22329-2

SPRZEDAM sto ły , tapczany , 
k w ie tn ik i o rzech  kau k ask i. 
K raków , K ole tek  6. **

22339-2

SINGERA m aszynę g ab in e to . 
w ą, d rugą lew oram lenną —  
6p rzędom . K raków , K upa 5. 
u  dozorcy . 22326-2

MYDLARNIĘ w  K ik o w ie  
m ałą , bez  ch łodn i tanio- o d 
s tąp ię . Z głoszenia D ziennik  
P olsk i „N r. 22358".

22358-2

SZUKAM ja k ie jk o lw iek  p ra 
cy  w  fabryce . J a k u b ik  Jó z e . 
fa, u l. R ękaw ka 25, m . 7.

22357

Kupna

W IŚN IE, M ALINY, BORÓ
W K I zak u p i w iększe  p a rtie . 
„K o w ar" , J a n  K ow alski — 
K raków , D ie tla  29.

6936k-4

SPORYSZ zakup im y . W itk o 
w sk i, K raków  W ie lo p o le  3, 
I p . 21788-3

KUPNO i  ep rzedaż  m aszyn
b iu row ych  o raz  do  liczen ia . 
K raków , u l. Z acisze N r. 8, 
p rzeczn ica  z  u l. Basztow ej. — 
T el. 543-98. 21338-10

KUPIĘ 6-cio p o k o jo w ą w illę  
z  m ałym  o g rodem  w  K rako
w ie , w  dob rym  p u n k c ie . — 
Z głoszen ia D zienn ik  P olsk i 
„N r. 22119". 22119-2

M ASZYNY BIUROWE now o
czesne. K upno —  sprzedaż . 
G ołęb iow sk i — R afa lsk i, św . 
M ark a  27, 508*18.

21923.3

SREBRO i z ło to  po łam ane 
k u p u je  „ C z as"  — K raków , 
S ta row iś lna  10. 21967-2

KAM IENICE, w ille , p a rce le  
k u p u je m y  s ta le! „ In fo rm a to r"  
K raków , P ija rsk a  19. T elefon  
500-05. 22060

KUPIĘ m a łą  w illę  z  ogrodem  
w o k o licy  K rakow a. Zgło
szen ia  k ie ro w ać : Z aw ada
T eodor, K atow ice, K rzyw a 
3 /5. 22131

KUPIĘ okazyjnie małą d ia 
te rm ię  d ługofa low ą, Zgłosze
n ia  T el. 569-53. 22149

SAM OCHODY sprzedam :
F ia t 508, R enau lt fu rgon  k ry . 
ty , C itroen  ty p  l i ,  p rzycze- 
pk ę  m otocyk low ą, 3 k o ła  
ogum ione. Sereno  F enna 3 
G araże. 22367

FRYZJERSKI Z ak ład  dam sko.
m ę sk i b ezk o n k u ren cy jn y  — 
sprzedam . O fe r ty  k ie row ać  
D ąbrow sk i Bolesław , Oipole, 
B esk idaka 4. 7074k

SAM OCHÓD „D ie se l"  4-to 
no  w y sp rzedam . W yszyńsk i, 
Szczecin, i C ieazym ira 26.

7079k

JASNOWIDZĄCA
Tarnina" tra fn ie  przepow iada 

Kraków, Zwierzyniecka 4/21 
III p ię tro  22159-2

Sprzedał
Rleruchamsśel

KRAKÓW , P ija rsk a  19 „In- 
fo rm a to r" . B iu ^ -  sp rzedaży  
kam ien ic , w ill parce l.

22311-5

WILLĘ dw urodzinną kom fort, 
350 sążniow y ogród , 3 poko
je  w olne Z akopane. W ielk i 
w ybór KAM IENIC, DOM ÓW  
jednorodzinnych , w olnych, 
o raz  parce l sp rzeda „TRAN 
SA K C JA ", Kraików, Ja g ie l
lo ń sk ą  9. 22140-3

Nauka 
i wychowania

KORESPONDENCYJNE KUR- 
SY KSIĘGOW OŚCI. Intorm a- 
c je : Lublin, skr poczi. 105.

6647k-20

MATEMATYKA. — P rzygo
tow anie  do egzam inów . N au
czanie do rosłyc . K raków  — 
S traszew sk iego  24/7.

22347

L»kal*

STUDENTKA so lidna  poszu
k u je  p o ko ju  z m eblam i lub 
bez. Z głoszenia D ziennik Pol. 
ski , N r. 22026".

22026-2

ZAMIENIĘ m ieszkan ie  cen
trum  G dyni 3 p oko je , kuch
nia , p e łn y  kom fo rt n a  2 po 
k o je  ku ch n ię  K raków . — 
D ziennik  Polski „N r. 22096*'.

22096-2

PO K Ó J n ie k rę p u ją c y  ew en
tu a ln ie  z  m eblam i p iln ie  p o 
szuk iw any . T elefon  503-66.

7066k

M IESZKANIE w spó lne , w o l
ne  d la  spoko jnego  p an a . —  
D ziennik  Polski „N r. 22112".

SZUKAM um eblow anego  p o . 
k o ju . W yp łacalny . D ziennik 
P o lsk i „N r. 22133".

PO K Ó J k u ch n ię  S tarow iślna  
tó g  D ie tla  zam ien ię  n a  po d o 
bne lub  w iększe  D ziennik 
P olsk i „N r. 22137".

a
J e s z c z e  r a z  

„OWCZE ŹRÓDŁO 
T e a t r z e  Im. J .  S łowackie®©

7056k

MAGISTER p raw , sy tuow any  
k aw a le r p o szu k u je  n iekrę- 
p u ją ceg o  p o ko ju , w e jśc ie  z 
k la tk i schodow ej lub  p rzed 
po ko ju . G w aranc ja  postępo 
w an ia  honorow ego . Zgłosze
n ia  „P A R ", R ynek  46, dla 
,,W  yp łac  a ln y  ’1. 7 069k

D W A  p o k o je  k uchn ia , (Grze
górzecka) zam ien ię  n a  po 
do b n e  z  kom fortem  za  zw ro
tem  rem ontu  — n a jc h ę 
tn ie j o k o lica  P arku  K ra
kow sk iego . — Zgłoszenia: 
„W SPÓ LN O T A ", p la c  W szy
s tk ic h  Ś w iętych  8 pod „195".

22152

FORTEPIAN B ósendorfera — 
sp rzed am  tę/nio. K raków -Pod. 
gó rze , św. B enedyk ta  3/9.

22141

U M IB JĄ C Ą  d ob rze  szyć — 
p rzy jm ę  do w spó lnego  p o 
k o ju . Z g łoszen ia D ziennik  
P olsk i „N r. 22156".

SINGERA lew oram ienną  ta 
n io  sp rzedam . K raków , P lac 
W szystk ich  Ś w iętych  8. w  
podw órcu . 22143

TRZYPOKOJOW E kom fortow e 
zam ien ię  n a  p o k ó j kom fo rto 
w y, centrum . Tel. 574-59.

22157

ŁÓŻKA połow ę, tap czan y  —
k o łd ry  p o le ca  —  D em biński, 
K raków , F lo riań sk a  26.

22144

AKORDEON now oczesny  120
basów , re g is try  o k az y jn ie  
sp rzedam . K raków , S trze le 
cka  15/2. 22154

Noclegi

PEN SJO N A T noclegi w ygo
dna — K raków , S tarow iślna 
28/8, te lefon  502-09.

20421-10

D yrek cja
D ru k a rn i U niw . J  a n ie li ,  w  K ra k o w ie

o g ł a s z a

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na wykonanie robót związanych z rozbu
dową budynku Drukarni Un>w. Jag9ell. 

w Krakowie, ul. Czapskich 4.
O ferta musi być złożona na ca łość robót, przew idzianych 

ślepym kosztorysem , k tó re  w raz z bliższymi w yjaśn ien ia
mi można otrzym ać za op ła tą  w biurze D rukarni Uniw. Jag.

Oferty w zalakow anych kopertach  (bez firm y) z napisem : 
„O ferta  n a  w ykonanie robót zw iązanych z rozbudow a budyn
ku D ru k a rn i, Uniw. Jag ie ll.” należy sk ładać w kancelarii 
R ek to ra tu  Uniw. Jag ie ll., Kraków, ul. Gołębia 24 pokój 35.

Oferty winny odpow iadać przepisom , podanym w za rzą
dzeniu Min. Oświaty z dn ia 4 czerwca 1947, w okólniku 
n r. 20 z dnia 13 czerw ca 1947 (Dziennik Urzędowy Min. 
Oświaty n r. 8, poz. 178 i 191), oraz w §§ 19— 22 rozp. 
Rady M inistrów z dnia 29 styczn ia 1937 (Dz. U. R. P. 
n r. 13, poz. 92).

Do oferty  należy dołączyć odpis św iadectw a przem ysłow e
go oraz kw it na w płacone w 1 Urzędzie Skarbowym w Kra
kow ie, u l. W lślna, na  rachunek Uniw. Jag ie ll. wadium 
w w ysokości 1 proc. oferow anej sumy.

Oferty bez złożonego w adium nie będą rozpatryw ane.
Czas trw ania robót ok reś la  się  na cztery  m iesiące od 

dnia podpisania umowy.
W czasie trw an ia  robót i przy ich odbiorze obowiązywać 

będą ,W arunki ogólne i szczegółow e” , obow iązujące przy 
w ykonywaniu robót budowlanych dla Skarbu Państw a. Robo
ty m ają  być tak  prow adzone, aby w czasie ich wykony
w ania d rukarn ia  mogła być w ruchu.

Termin sk ładan ia o fert do dnia 31 lipca 1948 r., godz. 10 
po czym zaraz nastąp i o tw arcie  o fe rt w Rektoracie Uniw. 
Jagie ll., Kraków, ul. Gołębia 24, pokój 41.

Oferty w iązać będą oferentów  do dnia 31 sierpnia 1948 r.
D yrekcja D rukarni Uniw. Jagie ll. zastrzega  sobie praw o 

dowolnego wyboru o feren ta , oddania poszczególnych robót 
różnym oferentom , w yłączenia pew nych robót jak  rów nież 
uniew ażnienia przetargu  bez podania powodów ł ponoszę 
n ia  Jakiegokolw iek odszkodow ania.

OYREKCU
7072k Drukarni Unfw, Jagie ll.

W Krakowie, dn ia  7 lipca 1948 r.

DOBIESŁAW B ftm Ę C K I  
w „WESELU FIGARA 

w M ie jsk im  S t a r a m  T e a t r z e
Dziś na dużej s a l i . M iejskiego S tarego T eatru  o go

dzinie 19-ej g rans  je s t  urocza komedia Beaum archais 
„W esele F igara”  z udziałem  Dobiesława Damięckiego 
w roli głów nej. R eżyseria: W ładysław Krzemiński. P ię
kne dekoracje  i stylow e kostium y: Karol Frycz. Układ 
tańców : Maryna Broniewska T io senk i: Ludwik Hie
ronim M orstin i Juliusz Kydryński. Muzyka: Witold 
K rzemieński. —  Kierownictwo muzyczne: Kazimierz 
Meyerhold.

P rem iera prasow a w poniedziałek dnia 12 lipca 1948.
7061k

„ARCHIPELAG LEKSOSR
z udziałem 

M ieczy s ła w y  Ć w ik lińsk ie j
i A n ton iego  F e r t n e r a

dziś o godz. 19-ej na m ałej sali M iejskiego Starego 
T eatru. 7062k

P ro lo n g o w a n e ! D ziś I co d z ie n n ie
B a rb a k a n  -  godz. 8.45 w ieczo rem

G  H  C  oeny t n i e j s en i  v  n  u  b;  s o  i s o  z ł .
Barwna, roztańczona i pełna humoru wizja średn io 

wiecznego teatru  wagantów 6960k

T e a tr  P o w sz e c h n y  TUR
Dziś i codziennie o godz. 19.15 ciesząca się wielkim 

powodzeniem komedia w 3-ch ak tach  W. Sardou 
„MADAME SANS GENE 

z udziałem  Józefa K arbowskiego. 7000k

ICH DWÓCH i C R IA  JEDNA
Znakom ita recy ta to rka  i św ietna odtwórczyni satyry 

politycznej MARIA CHMURK0WSKA, św ietny w g ro te
sce —  TADEUSZ OLSZA, niezaw odny konferansje r o 
najostrzejszym  dowcipie —  STEFAN SOJECKI w asyście 
p ro f. Kazimierza Różewicza p rzedstaw ią Krakowowi 
najnowszy program  pt. „Ich dwóch i ona je d n a” , 
który cieszył się  tak  dużym powodzeniem w W arsza
w ie. W ystąpią tylko 3 razy: w p ią tek  9 sobotę 10 
i n iedzielę 11 lipca o godz. 20 w Teatrze „S tud io” 
(dawn. G roteska), ul. Skarbow a 2. —  Przedsprzedaż 
biletów  w Orbisie, Rynek Gł. 41, w dniu p rzedsta
w ienia w kasie  tea tru  od godz. 18, zaś 11 lipca tam 
że od godz. 11-ej. 22134

ZAGINĘŁY św iadectw a cze
ladn icze , m istrzow sk ie  (ślu
sarz) Z ielińsk i S tefan , M ie
lec. 22151

ZGUBIONO dow ód osob is ty  
w y d an y  w  gmiinie M unina — 
Z aw ada S tan isław , Jarosław , 
Podzam cze 35. 7082k

ZGUBIONO k a rtę  re je s tra 
cy jną  w y d an ą  p rzez  R.K.U. 
Ja ro s ław , K ida Jan , M ajdan  
S ieniaw ski. 7083k

ZGUBIONO dow ód  o so b is ty  
w ydany  w  Ja ro sław iu  K rok 
F ranciszek , W ie tiin  J a ro 
sław . 7084k

ZGUBIONO zaśw iadczen ie
o d roczen ia  słu żb y  w ojskow ej 
RKU K raków  K am rsiński T a
deusz. 22116

ZGUBIONO BRANSOLETKĘ
sreb rn o .z ło tą  z  b ry lancik iem . 
Znalazca zechce  oddać  za  
w ynagrodzen iem . — S trasze
w sk iego  1/2. 21796-2

ZGUBIONO leg ity m ac ję  słu_ 
żbow ą N r. 3966, k o le jo w ą  
N r. 1176 — w y d an e  Z arząd  
M ias ta  K rakow a. K arm ański 
A ndrzej. 22369

ZGUBIONO św iadectw o  m a
tu ry  czne. zn iżkę  k o le jo w ą  
w y d an ą  IX G im nazjum -Lice
um, K raków , d la  A leksan 
d ry , i  B ogdany M archw iarz , 
Im bram ow ice. .22113

SKRADZIONO k a r tę  r e je 
s trac y jn ą  i  k w ity  U rzędu 
S karbow ego  M iechów  i  K on . 
g reg ac ji K up ieck iej Skldniarz 
M aria , PrzesławAoe.

22130

POK O JU  chę tn ie  ndeumeblo-
w ango  p o szu k u ję  za raz . R e
m o n t zw rócę. — Z głoszenia 
D ziennik  P o lsk i „N r. 22029".

22029-2

R i i M

TKAMY szybko  — a rty sty cz 
n ie  uszkodzoną g a rd ero b ę  — 
odnaw iam y  k ra w a ty  —- „N A 
PR A W A " K raków  Szew ska 
17. 21631-10

NAJM OD N IEJSZE PLISOW A
N IE W Y K ON U JE: „TĘCZA " 
CHEM ICZNA PRALNIA FAR- 
BIARNIA. 21644-3

N APRA W IA  bez  śladu u tlko*  
dzoną gard ero b ę  — jed y n ie  
T ka ln ia  Sztuczna — K raków , 
S tarow iś lna  72. 21920-5

ODPLUSK W IA N IE m ieszkań, 
m eb li gazem l „G azochem ia” , 
K raków , P ija rsk a  19. T e le
fon 50fl»05. 22056-5

OB. Byczek S tan isław  ur. 
1888 r. w  Z a ry szy a ie , s. Łu
k asza  i  W ik to rii z  dziećm i 
Tadeuszem  u-r. 1923 ii C ecy
l ią  u r . 1927 u zy sk a li w  U- 
rzędz ie  W ojew ódzkim  K rak. 
zezw olen ie  n a  zm ianę  na
zw iska n a  Bon i akow ski.

22365

M AM  lo k a l i  k a r tę  rzem ie
śln iczą n a  w yrób  g a lan te rii 
szukam  w spó ln ika  z fachu. 
Z g łoszen ia D ziennik  Polski 
„N r. 22115".

Z pow odu  w y jazdu  odstąp ię  
w y tw ó rn ię  pap iern iczą , p e ł
n e  u rządzen ie  w raz  z  su ro 
w cem . C ena p rzystępna . O - 
fe rty  „P A R ", K roków, Ry
nek  46, d la  „3316".

?063k

Zauhy — kradzleft*

SKRADZIONO k a r tę  rozpo
znaw czą, m etrykę  u rodzen ia , 
k a r tę  m ob ilizacy jną , w yciąg  
m e try k a ln y , k a r tę  re je s tra 
cy jn ą  w yd an ą  w  Bytom iu — 
zam eldow anie  z  R adym na n a  
nazw isk o  Jazdenidkt Rudolf 
o ra z  m e try k ę  u ro d zen ia  żo
n y  w yd an ą  w  Krakowem n a  
nazw isk o  D ypa S tan isław a.

707Qk

GMINNA SPÓŁDZIELNIA „SAMOPOMOC CHŁOPSKA4*
w Białośliwiu, pow Wyrzysk 

p o l e c a  do natychm iastow ej dostaw y

SIANO i SŁOMĘ
l u z e m  i p r a s o w a n ą ,  d ł u g ą  w i ą z a n ą

p o  c e n a c h  a i e l d o i c u c h  
loco s ta c ja  załadow ania w Białośliw iu, pow. Wyrzysk. 
Konto B. G. S. W yrzysk, Nr. 50 i B. G. S. Byd

goszcz Nr. 224 .
Obsługa rzetelna i fachow a.

7078k K ierow nictw a Spółdzielni

ZAKŁADY SYNTEZY CHEMICZNEJ
w DWORACH k. OŚWIĘCIMIA 

z a t r u d n ię ;

techników elektryków, 
mistrzów elektryków,
elektromonterów

Warunki, wedle umowy zbiorowej. 
Zgłoszenia osobiste lub pisemne z ży

ciorysem przyjm uje Wydział Perso
nalny. 7076k

— ............

ZAKŁADY SYNTEZY CHEMICZNEJ
w DWORACH k. OŚWIĘCIMIA

p rzyjm ą

6 ZAWODOWYCH PODOFICERÓW 
POŻARNICTWA

do fabrycznych Oddziałów Straży Po
żarnej w Dworach. Kędzierzynie i B la
chowni.

W arunki wedle umowy zbiorowej. — 
Mieszkanie zapewnione

Podania z życiorysem i uwierzytel
nionymi odpisami świadectw należy 
kierować pod adresem: Zakłady Syn- 
tezy Chemicznej. Dwory k. Oświęci
mia, Wyda. Personalny. 7075k
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Przewodnik (skrócony) po  W, Z. O , (11)

Świadectwo polskiej prawdy
Przypominamy, że wczorajszy 

reportaż przerwaliśm y w pawi
lonie poświęconym działowi 
f,Węgiel". A le to zrozumiale: 
ty le tam było cudów  do oglą
dania — półmrok, jaki tam pa

nował, usposabiał do rozmyślań. A 
węgiel, to rzeczywiście m ateriał do 
przemyślenia. Przecież to nasza w a
luta, podstawa naszego przemysłu,

Sala następna poświęcona jes t już I k tórej stąpam y — to pokład okręto-

W in iŁ i k o n k u r su

Z. Orzech z Jarosławia otrzymał® rower
za najbliższe rozwiązanie

tylko kom unikacji: drogi w odne i lą
dowe, „szlak bursztynow y", kom uni
kacyjne szlaki średniowiecza, pierw 
sze limie kolejowe, a w środku stoi
ska  — model nowoczesnej lokom oty
wy polskiej produkcji kon trastu je  z 
dyliżansem, mówiąc równie w yraź
nie o zmianach jak ie  w  tej dziedzinie 
na przeeitezeni w ieków zaszły, jak

Fot. A g . ,„Od A  do Z "  — E. W ęg low sk i

W ejście na reprezentacyjny dziedziniec w ystaw ow y z  w idokiem  na Pawilon
Prostokątny

podstaw a Planu Trzyletniego — w ę
glem w ybrukow ana je s t nasza droga 
do dobrobytu.

Z działu „W ęgla" najbliżej do dzia
łu  O dry i kom unikacji, będącego — 
w  pew nym  sensie — jago przedłuże
niem. „Odrą płynie węgiel" — przy
pom ina napis umieszczony nad w yko
nanym  z kam ienia korytem  rzeki, w 
którym  płynie odrzańska woda... z 
kranu. Światła umieszczone na dnie 
pozw alają na  osiągnięcie n iespotyka
n ie  pięknych efektów. M apy, w ykre
sy  i s ta tystyk i w iążą zagadnienie O- 
dry, kom unikacji z problemami poli
tycznymi — takie rozwiązanie podyk
tow ała historia.

Jedna z sai tego działu jesit orygi
nalną salą kinową. N a umieszczony 
głęboko poniżej poziomu podłogi 
ekran-mapę plastyczną Ziem Odzy
skanych wyświetlamy będzie film o 
Odrze i o przem yśle Ziem O dzyska
nych. Film będzie uzupełniał mapę — 
mapa film, podobnie jak  obrazy w alk 
rzucane na ten  dziwny ekran, dopeł
nią sensu historycznego całości.

o t  w o t a t w i w

Czereśnie majq pestki
Sprawa bardzo ważna. Jest la

to. Urodzaj na owoce. Czereśnie mają 
pestki. Ludzie nie mają sumienia- 
Rzucają pestki na chodniki. Ich bliźni 
lam ią nogi. Jest to okropne! A  dla
czego tak niefrasobliwie rzucają pest
k i  od w iśni i czereśni? Bo m. in. jes t 
za molo koszów  na odpadki. Oto co pi
sze w  tej sprawie uczeń k lasy  V. 
szko ły  pow szechnej, m łodzieniec na
zw iskiem  Szczęsny:

„Jestem  nauczony przez rodziców, 
szkolę i „Dziennik Polski", nie za
śmiecać ulic, deptaków  i błoń. Będąc 
na deptaku, zjadłszy w iśnie . nie mia
łem  gdzie w yrzucić torebki, gdyż na 
całym  deptaku nie ma kosza na od
padki i podczas spaceru i zabaw y na 
błoniach musiałem torebkę nosić w  
kieszeni. I proszę uprzejmie Pana 
Redaktora o zwrócenie się do Zarzą
du M iejskiego, by  na deptaku gęsto  
por oz mi eszczał kosze na odpadki 
1 na pewno błonia będą czyściej w y
glądały. Bo co mają zrobić z  papier
kam i tysiąc urwiszów takich, jak ja, 
nie m ających w  spodenkach kieszon
ki?"

W łaśnie  — co mają zrobić? Podając 
szczęśliw y pom ysł kol. Szczęsnego 
pod rozwagę Szanownemu Zarządowi 
M iejskiem u  — w yrażam y nadzieję, 
że  rozsądnemu chłopcu nie da kosza, 
lecz czym  prędzej da kosze na Bło
niach!

Oburzona na ,.w dzięcznych kancia
rzy", k tórzy  oszukali Pogotowie Ra
tunkow e  — paru Józeta Jasińska, pra
gnąc uratować opinię Krakowa, wpła
ciła na Pogotowie 1.000 złotych i w zy
w a w szystkich  Obywateli, by  w  mia
rę  możności zasilali szczupłą kasę tej 
w ielce pożytecznej instytucji społecz
nej.

B. BRZEZIŃSKI

dziesiątki w ykresów  i cyfr. Działy te 
projektow ali inżynierow ie: J. Gra
bowski, S. Janikowski, J. Kniofihe.

O statnia Rotunda Pawilonu Czte
rech Kopuł pośw ięcona jesit Szczeci
nowi, k tó ry  je s t w stępem  do d^jału 
„W ybrzeża i Eksportu", Podłoga, po

wy, skąd oglądam y umieszczoną po
niżej m akietę Szczecina. N ad głową 
jeszcze jeden globus o czterom etro
wej średnicy, a w  czterech wnękach 
Rotundy fragm enty z odbudow y

Przez dział „Stoczni", „Eksploata
cji Poirtów", „Eksportu" przechodzi
m y do mieszczącego się w  Pawilonie 
Prostokątnym  działu „W yżywienie".

Tu, pośrodku ogromnej sali mieści 
się olbrzymia, plastyczna, w ykonana 
w  gipsie, m apa Polski. Barwnie ozna
czono na  niej rodzaje gleb, większe 
miasta — to oświetlone m akiety za
bytkow ych -budowli. N ad mapą o- 
świetloma reflektorami kom pozycja z 
papieroplastyki przedstaw iająca siew 
cę i kobietę. Grupa — ośw ietlona 
barwnymi reflektoram i — zdaje sie 
iść na spotkanie piastow skiego km ie
cia.

N a jednej ze ścian dwudziesitopię- 
ciometroweij długości pas powiększeń 
fotograficznych obrazujących życie 
rolnika. Poniżej falu je łan  złotej 
pszenicy.

Lekkim, drew nianym  mostem, za
wieszonym mad dziedzińcem w ystaw y, 
przechodzimy do następnego działu 
w ystaw y problem owej — do Pawiló- 
niu Przemysłowego. Ten jes t olbrzy
mią ha lą  fabryczną, pełną s ta l ,  
szkła i huku pracujących maszyn. Re- 
preaeinitowany tu  jes t przem ysł ełek- 
trotedhinaczny, energetyczny, m ineral
ny, metalowy, chemiczny. N ad  cało
ścią dominuje alegoryczna rzeźba ko 
w ala — pro jek tu  prof. Potrawiaka. 
Ten dział — jeden  z najw iększych na 
W ystaw te — wychodzi poza obręb 
paw ilonu krytego ma teren  otw arty, 
gdzie zobaczym y Eksponaty przem y
słu kolejowego, m etalowego i cem en
towego. Obok — na drodze do Hali 
Ludowej —  umieszczono naturalnej 
wielkości model chodnika kopalni 
węglowej w raz z urządzeniami przo-

Fot. A g. „O d  A  do Z "  — E. W ęg low sk i

Iglica — sym bol W ysta w y  — przed ustawieniem. W ysokość konstrukcji 
106 m , projekt: dr Inż. St. H empel '

Jedynie analfabeci 
głosowali za wódkq
W dniu  26 czerw ca zam ieściliś

m y n o ta tk ę  o plebiscycie an ty a l
koholow ym  w  S iepietn icy  (pow. 
jasielski). W no ta tce  te j pisaliśm y, 
iż m ieszkam y  w si postanow ili 
zerw ać raz  n a  zaw sze z alkoho
lizm em  i z to lerow aniem  ciągłych 
niepokojów  w yw oływ anych w  
dw óch kn a jp ach  is tn iejących  w e 
wsi. Specja lny  kom ite t zorganizo
w ał p leb iscy t an tyalkoholow y 29 
czerw ca o godz. 12. Obecnie o- 
trzym aliśm y  z S iepietn icy  lis t z 
w yn ikam i p leb iscy tu  i z podzię
kow aniem  za p rzychylne ustosun
kow anie się „D ziennika Polsk ie
go" do akcji. W liście ty m  kom i
te t  pisze co następu je :

„Z am ierzony  p leb iscy t p rzepro 
w adziliśm y 29 czerw ca br. z w y
n ik iem  dodatnim . N a 42 osoby 
w ypow iadające się p rzeciw  w al
ce z alkoholizm em  przypadło  100 
osób g łosujących za w alką. Gło
sow ało 9,0% upraw nionych . C ha
rak te ry styczny  je s t fak t, iż 
w szyscy głosujący przeciw  w alce 
z alkoholizm em  są analfabetam i. 
W ładze za tw ierdzające  w ynik  
plebiscytu  pow inny w yciągnąć z 
tego odpow iednie w nioski. P rosi
m y o ogłoszenie pow yższych w y
ników , gdyż przyczyni się to n ie
w ątp liw ie do naśladow an ia  n a 
szej akcji także w  innych  ośrod- 
Kacn .

dowymli. Całość oddzielono od  repre
zentacyjnego dziedzińca w ystaw ow e
go w ysoką na  pięć m etrów  ścianą 
wodną, k tó ra  służyć będzie jednocze
śnie jako ekran  filmowy.

Stąd już k rok  tylko do najw ięk
szej hali W ystaw y, Hali Ludowej. 
U jej w ejścia wfiita n as sześciom etro
wej w ysokości rzeźba prof. K. Duni
kowskiego, przedstaw iająca robotni
ka — to. przecież „Dział Człowieka". 
O bszerne ku luary  poświęcono tym 
w szystkim zagadnieniom, k tóre w iążą 
się z h istorią człowieka na Ziemiach 
Odzyskanych, jego pracą, potrzebami 
kulturalnym i i zagadnieniami ośw ia
towymi. W  osobnych działach u- 
względniono naukę, film, radio; p ra 
sę. Sama Halę — będącą w zasadzie 
miejscem zebrań j kongresów , k tó re  
odbędą saę w e W rocław iu w czasie 
trw ania W ystąw y -— pośw ięcono zi
lustrow aniu czterech fundam ental
nych zasad dem okracji ludow ej: re
formie rolnej, nacjonalizacji przem y
słu, dem okratyzacji w ojska i admini
stracji oraz upowszechnieniu kultury 
i ośw iaty. Symbolem przeszłości bę
dzie dzieło M atejki: „Hołd Pruski".

Hala jest ogromna. Cyfra czterdzie
sty1 tysięcy łudzi, k tórych może po
mieścić — mówi najlepiej o jej roz
miarach. Tu przem aw iał H itler — 
prorok aprusaczonej Rzeszy. Jego 
proroctw a okazały się fałszywe. Te
raz pow rócił w  te szare, betonowe 
ściany człow iek i jego spraw y — n a j
większy problem  działu problem ow e
go W ystaw y Ziem Odzyskanych, 
aby dac świadectwo polskiej praw dy.

ZBIGNIEW KWIATKOWSKI

Na pozór łatwy konkurs, ogłoszo
ny przez Redakcję „Dziennika Pol
skiego" na odgadnięcie pierwszych  
3 kolarzy, którzy przybyli do Krako
wa w VIII etapie kolarskiego w yści
gu dookoła Polski z Bytomia do Kra
kowa, okazał się jednak niezwykle 
trudny.

N ie otrzymaliśmy ani jednego 
kuponu, który by zawierał do
kładną kolejność przybycia ko
larzy: 1) Wrzesiński, 2) N owo
czek, 3) Wójcik.

Konkurs został zamknięty dla od
dających kupony osobiście w  Idniu 
przybycia kolarzy do Krakowa, tj. 30 
czerwca o godz. 12. Natomiast kupo
ny, które przysłane zostały przez 
pocztę z datownikiem 29 czerwca 
przyjmowaliśmy do dnia 2 lipca br. 
godz. 10, tj. do chwili wyruszenia 
kolarzy z Krakowa do Częstochowy. 
Kupony, które przybyły po tym ter
minie, bez względu na kolejność na
zwisk już nie mogły być w zięte pod 
uwagę (otrzymaliśmy takich kupo
nów około 400).

Ogółem ^trzymaliśmy w  przepisa
nych terminach 3.159 kuponów z ca
łej Polski, w  tym z samego Krakowa 
ok. 1.500.

Po przejrzeniu wszystkich ku
ponów, wobec braku kuponu trafne

go, Redakcja „Dziennika Polskiego" 
postanowiła przeznaczyć rower dla 
tego uczestnika konkursu, którego 
kupon będzie zawierał nazwiska 
dwóch pierwszych kolarzy: Wrzesiń
skiego i Nowoczka.

Kupon taki nadesłał nam Z. 
Orzech z Jarosławia, ul. Pruch- 

' nicka 118. Ogółem Z. Orzech na
desłał jednocześnie 13 kuponów, 
na których nielicznie podawane 
nazwisko Nowoczka wypisał on 
3-krotnie.

Nowoczek był najzupełniej nie
spodziewanie drugi w  Krakowie. 
Bardzo w iele kuponów zawierało 
trafnie nazwiska Wrzesińskiego 1 
W ójcika na 1 i  3 miejscu, jednak ja
ko środkowi wym ieniani byli inni 
kolarze.

t „Rekordzistą" kuponowym był 
Tadeusz W iśniowski z Krakowa, 
Długa 7, który nadesłał 83 kupo. 
ny. Redaktor naczelny „Dzienni
ka Polskiego * jako nagrodę po
cieszenia przeznaczył dla niego 
bombonierę z czekoladkami,

Szczęśliwego uczestnika naszego 
konkursu, Z. Orzecha prosimy o przy
bycie do Redakcji „Dziennika Pol
skiego" celem podjęcia nagrody.
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W ilhelm  Edw ard Palezieux nikogo 
n ie  zam ordował, nikogo nie w ięził w  
obozie koncentracyjnym . N ie je s t 
przecież N iem cem  a le  obyw atelem  
szw ajcarskim  (o tym  przypom niał so 
bie co praw da dosyć późno) a  jednak  
Palezieux s ta je  dziś p rzed Sądem O - 
kręgow ym  w  K rakow ie jako  p rzestę
pca  w ojenny, oskarżony  o przestęp- 

. s tw a przew idziane w  dekrecie o k a 
ran iu  zbrodni hitlerow skich.

G ospodarkę niem iecką w  okupow a
nej Europie a specjaln ie  w  Polsce 
przyrów nyw ano często do gospodarki 
kolonialnej w  najgorszym  znaczeniu 
tego słowa. I słusznie. W ięcej naw et: 
była to gospodarka przypom inająca i 
p rzerastająca naw et najgorsze w yczy
n y  konkw istadorów , k tó rzy  gdzieś w  
egzotycznych krajach , w odległych 
w iekach najeżdżali cudze ziemie, k ra 
je  o w ysokiej n ieraz kulturze, tęp ili 
i w yw łaszczali ludność, zam ieniali w  
niew olników  a  jednocześnie eksploa
tow ali k ra j niszcząc dorobek cywili
zacy jny  i kulturalny. A przy  tym  
choć całą tę  działalność rozw ijali pod 
flagą narodow ą, pam iętali przede 
w szystkim  o sw ojej kieszeni i o za
spokojeniu sw oich  am bicyj. N ie tru
dno znaleźć analogię pom iędzy go
spodarką „pana n.a GG" F ra n k a . a 
królow aniem  C ortezów  i Pizarrów. 
Porów nanie to— zbyt krzyw dzące na
w et dla C orteza — n ie  jest nowe. 
Frank i w ielkorządcy jego typu św ia
domie i rozm yślnie pozow ali na  zdo
byw ców  i nieograniczonych władców 
podległych im tery toriów  i sam i lubi
li porów nyw ać sw ą działalność do 
działalności konkw istadorskiej.

Tak jak  w ogonie orszakpw  zdo
bywców, k tórzy  ogołacali ze skarbów  
pałace i św iątynie Południowej Ame
ryki, Indyj, Chin, w lekli się  często 
ludzie o dużej w iedzy i dużej in teli
gencji a  małym charak terze; k tórzy  
swoimi um iejętnościam i gotow i byli 
służyć każdem u rabusiow i w  zamian 
za udział w  zyigkach grabieży, talk i 
te raz  h itlerow scy w ładcy Europy m ie
li swoich ekspertów , którzy  swymi 
w iadom ościam i j um iejętnościam i 
nadrabiali braki w ykształcenia  G oe- 
ringów  i Franków  i pom agali im za
spokoić ich ambicje.

Inż. arch. W ilhelm  Edward Pale- 
zieux by ł specja listą  od dzieł sztuki. 
Ten •syn m arszałka dw oru ostatniego 
króla saskiego i — jak  tw ierdzi — 
przez m atkę spokrew niony z Goethem, 
n ie  wiadomo w łaściw ie Niemiec, 
Francuz czy Szwajcar, skorzystał w 
1941 r. z łatw ej szansy, k tó rą  mu dało 
sąsiadow anie z Frankiem  w N euhaus, 
gdzie obaj mieli posiadłość.

Przybył do Polski i zaczął pracow ać 
w sw ej specjalności przy  tym  co de- 
k re t Franka określał jako „zabezpie

czenie dzieł sztuki w  G. G." a co by
ło o rdynarnym  rabunkiem  tych dzieł. 
I to n aw et rabunkiem  n ie  na korzyść 
państw a niem ieckiego: ze skonfisko
w anych i ściąganych z  całego kraju 
do K rakow a bezcennych nieraz obra
zów, dyw anów , mebli, zbiorów, czer
pali ho jną  ręką  w szyscy dygnitarze 
h itlerow scy  przyozdabiając muzeal
nym i o h is torycznej w artości okazami 
sw e m ieszkania. W  aktach sprawy 
Palezieux jes t naw et list od Goerin- 
ga, k tó ry  dom agał się p ięciu obrazów 
dla siebie. W  1941 r. Palezieux bie
rze udział w ogołacaniu Łazienek i 
Belwederu. W  1942 r. działa na Wa
welu, gdzie w idocznie ze względu na 
sw e tradycje  rodzinne, dogadzające 
snobizmowi F ranka zostaje  czymś w 
rodzaju  ochm istrza dw oru generalne
go gubernatora. W reszcie awansuje 
na stanow isko „pełnom ocnika dla 
spraw  ochrony sztuki kancelarii ge
neralnego  gubernatora", obejm ując to 
stanow isko po osław ionym  wiedeń
skim  profesorze dr M uhlm annie (któ
ry n ie s te ty  uciekł z  amerykańskiego 
aresztu) W  sierpn iu  1944 r. Palezieux 
przygotow uje ucieczkę Franka i wy
wozi całe w agony zbiorów  dzieł sztu
ki d^j Seichau na  Dolnym Śląsku 
(większość tych rzeczy przepadła). W 
styczniu  1945 r. w reszcie tym sa
mym sam ochodem  co Frank wyjeżdża 
z K rakow a prow adząc za sobą całą 
karaw anę w yw iezionych łupów. Pa- 
lezieux tow arzyszy ł następnie Fran
kow i w N euhaus w Bawarii, gdzie w 
w łasnym  m ieszkaniu u k ry ł część wy
w iezionych z K rakow a zbiorów. Był 
przy F ranku także i w momencie jego 
aresztow ania. Po w ykryciu  przez prof. 
d r K arola E streichera roli jaką ode
gra ł Palezieux w  Polsce, został on w 
końcu po długich zabiegach areszto
w any i w ydany  Polsce. Dziś Palezieux 
obyw atel szw ajcarski, k tó ry  dobro
w olnie złączył sw oje  losy z losami 
F ranka odpow iada przed sądem pol
skim  w pierw szym  na św iecie proce
sie  o system atyczny  rabunek dzieł 
sztuki, (a. k.)

Codzienny uśmiech

przez pocztę zł 135 ■

(lei Paris)

Pan naw et sobie n ie  wyobraża, 
jak  bardzo m nie  mama pilnuje.
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